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Zdradzili Piłsudskiego.
Żąda się zazw yczaj od polityki i polity- 

ilSSw —  ideowo ści. Czasem, zniechęceni na chw i­
lę, n ieraz wprost przerażeni tern, co się dzieje 
dokoła, obniżamy wym agania: żeby choć trochę 
lo jalności, solidności kupieckiej, pozoru szacun­
ku dla siebie i opinji było w postępowaniu 
tych, którzy wszelkich środków używają, by do­
stać się do w ładzy. O jednymi z nich który zno­
wu doszedł bardzo wysoko, m ów i się, że jest 
antytezą ..przeciętnego człow ieka". P rzyrzecze­
nie, słowo, podpis byw a zazw yczaj rękojm ią 
dotrzym ania pactu; u niego są to prognostyki 
żdrady.

Nawet w  oLecnym okresie powojennej nip 
ralności stosunek , P iasta" i jego przyw ódców  
do osoby Marszałka Piłsudskiego jest w wyso- 
idm stopniu objawem znieprawienia moralnego 
i zasługuje na najw yższe potopienie. Osobą i 
im ieniem Piłsudskiego w ojow ali panowie z „P ia ­
sta ' ina prawie i JelwO, (niektórzy w  klobrej, inni —  
(natury problematyczne i wątpliwe —  w złej 
w ierze. Nazw isko to Zdobywało im  posłuch, kre­
dyt moralny i grant polityczny. Tak. było w  ca­
łej Polsce, przedewszystkiem  w Królestw ie. —  
W  wysokim  stopniu by ło  tak i w e wschodniej 

: Małupolsce.
Pamiętam' czasy tworzeń ia i budzenia ru ­

chu ludowego we wschodniej Małopolsce u w ol­
nionej od najazdów. Apelowało się w tedy do 
pałrjotyzm u ludu, do jego radości z  ocalenia i 
zjednoczenia O jczyzny, do poczucia spraw iedli­
wości. domagającej się należnych praw i goto 
wej do p dnienia obywatelskich ohowiązków. —- 
Kończyło się okrzykam i na cześć Polski ludowej, 
Polskiego Stronnictwa Ludowego, Naczelnika 
Państwa Piłsudskiego, ludowego wówczas, ob­
rzucanego obelgami przez endecję premiera W i- 
I p H  i Ema.1 Dąbskiego, twórcy pokoju ryskiego. 
Otwiórało się serca i tworzyło grunt, oparty o 
ideę. I A ferzyści, późniejsi reakcjoniści i kafjero- 

■ Kicze, chadzali w tedy w ideow ym  ornacie, m ieli 
usta polu:; wzniosłych haseł i w ielkich imion. 
Później przyszła  odbudowa, koncesje leśne i 
parrelac.yjne, w ielcy aferzyści odsłonili oblicze 
i wynajęli sobie małe piszące i krzyczące ka­
nał jn.

Pamiętamy, jak „P ia s t" pod zawołaniem  P ił­
sudskiego szedł do ostatnich wyborów, jak pro­
ponował Piłsudskiemu, by nazwisko swoje dat 
na przynętę na listę wyborczą.

Pamiętamy, jak p. Rataj, nieznany suplent 
gim nazja lny przeniósłszy się ze Lw ow a do Z a ­
mościa, sprytnie, a bez trudu ilosta ł się na listę 
W yzw olen ia", po połączeniu z W itosem  rozła ­

mał „W yzw o len ie " w yk iw ał Ihugutta i na da­
leką metę roznuerzając plany i ambicje, począł 
tfzygotow yw ać grunt pod porozumienie z praw i­
cą pod wspólny rząd, w łasne mars2ałko\Vspvo 
i utrącenie Piłsudskiego.

W ystaw ienie na sztych PRsiidskiegcvprzy, o- 
balanio rządu Ponikowskiego, obłudne, nawet 
w rogie stanowisko przy w yborze prezydenta —  
ta J^gptowianta pars* y, a dokonaniem: jej za-

Dzisiejszy numer „Kurjera Lwowskiego zawiera;
Szczyt obłuóy i niewdzięczności (art.

wstępny].
Znamienny objaw.
Cukier podrożeje.
Zgromadzenie komitetu budowy lf-go 

domu techników.

fpszystowskie nastroje w Stryju. 
Pod znakiem kwiatków i festynów. 
Śmierć i pożar od piorunu. 
Bagnetem w pierś.
CFiłcpey giną.

Druga nota śm.nie ńrśk sumy o d sM w a ń ,
leez domaga się oeeny zdolności płatniczej Niemiee przez komisję

międzynarodową.
Berlin. (Pat.). Przed kilku dniami nastąpił 

w sprawie nowej noty ważny zwrct. Kan-cierz 
Cuno zapposił do siebie praewódców! i (zawiado­
m ił ich, że utrzymane ważne in form acje sk łon iły 
g;o do tego, aby w nowej nocie nie wym ieniać 
żadnej o Kreślonej sumy rat rocznych1, ani gw a­
rancji, ani też ogólnej sumy reparacyjnej. B liż ­
szych im orm acji w tej sprawie kanclerz nie h- 
dzielił. Po ponownej naradzie demokraci i część

niemieckiej partji ludowej zgodzili się na pro­
pozycję kanclerza. Natomiast socjalni demokraci 
ośw iadczyli, że domagają się w nowej necw 
wym ienienia określonej sumy. ^rawdopodobni-jt 
mimo stanowiska socjalnych demokratów nowa 
nota nie bedzie określała sumy odszkodowali, 
natomiast poruszy sprawę zdolności płatniczej 
Niemiec, i w yrazi życzenie, aby, m iędzynaro­
dowa kom isja izdolność Ite oceniła.

bitwa cfice wejść do zw iąże  państw 6ałfyc&icfc.
•Warszawa. (A W .) Galwanauskas oświadczył1 porozumienia z Polską, Oświadczenie Galwanaus- 

dziennikarzom łotewskim, że Litwa dziś sprzyja kasa stoi n.ewątpliwie w  związku z niepowodże- 
zamiarowi utworzenia związku państw bałtyckich. niem jakiego doznał w  Paryżu, 
i spodziewa się, że w  kwestji tej mogłaby dojść do • ■ — —

Przed wprowadzeniem mompcla spirytusowego.
Warszawa. (A’W ). W  dalszym ciągu kon­

ferencji w min. skarbu w  sprawie spirytusowej 
naczelna organizacja polskiego przemysłu spi­
rytusowego wypow iedziała się za  rozciągn ię­
ciem działania monopolu spirytusowego stopnio­
wo tak daleko, jak daleko w  swoim  ̂ czasie się­
ga! monopol rosyjski. Natomiast organizacje fa ­
brykantów i. kierów stanęły na stanowisku w ro­
giem nie tylko monopolowi, lecz i regulacji spra­
wy spirytusu wogóle. Przed wojną ziem ie polskie 
by ły  dla każdego z trzech 'zaborów głównym te ­
renem produkcji spirytusu, w ięc spirytus polski

! m iał zapewniony zbyt. Dziś jednakowoż Polska 
nie jest w sianie zużyć tych ilości, które wypro- 
dukowuje. W  zw iązku z  tern wszystkie organi­
zacje ośw iadczyły się za pozostawieniem nad­
wyżki Ina eksport prywatnym organizacjom  iiai 

j d lowym  pod nadzorem ministerstwa skarbu. - 
jW  sprawie cen oświadczono się, żie ceny onowi 
.żu jące dla monopolu spirytusowego powinny po­
krywać koszta produkcji gorzelni o średnich 
rozmiarach i pozostaw ić w yw ar jako zysk di a 
producenta.

UNIKANIE GDAŃSKA. |mywhnia mieszkań w  obrębie wolnego miasta
Gdańsłę (A W .) W edług doniesień „Dziennika I ze względu na szykany czynione na każdym 

Gdańskiego" kuracjusze z Polski unikają wynaj-1 kroku Polakom.

w arcie paktu, którego jednymi z punktów jest p o ­
s tu la t usunięcia Piłsudskiego i utworzenie 
rządu, które twórcy, kierownikowi i duchowi 
ożywiającemu wojsko pracę, w armji uniem ożli­
wiło.

* Mali sprzy sięgają się przeciw wszystkiemu,

co w ielkie —  przeciw  w ielkim  ideom i wielkim  
ludziom. A le  mali lu tM o fiS  a przeaewszystkiem  
ludzie nieuczciwi, brudni i wykrętni —  minn, 
a w ielkość .zwycięży, nietylko w  historji, ale i 
w, teraźniejszości. W. J.



2 KURIER LW OW SKI z piątku dnia 8. czerwca 1923. Nr. 133.

Propozycje przemysłowców niem.
Dążą do pojednania z Francją —  

i panowania w N rm zech.
( j) W ie lcy  przym ysłow cy niem ieccy postano­

w ili skorzystać (z© sposobności a b l uchwycić 
ster w  N iem czech i zapewmcŁsohie panowanie. 
Bl*>±norjał ich w  sprawie odszkodowań przew i­
duj© roczną gwarancję 1000 m njonów marek 

.w1 z loc ie  ma kolejach, cłach, domenach, kopal­
niach państwowych, 500 m iljonów  m a r *  w z ło ­
c ie  'na przemyśle 60 proc. pozosta łych  gwa/an- 
naafŁowane ma Ibyć przez banki, handel i ro ln i­
ctwo. Byłaby to gwarancja wobec państwa nie- 
mrecłriego a  m e wobec koalicji. Lecz w  Zamian 
W . przem ysł żąda: zmniejszenia liczby urzę­
dników, eksploatacji racjonalnej dóbr państwo­
wych , zniesienia 8 godzinnego dnia pracy i taks 
któremi obłożony jest import niemiecki w innych 
krajach. Prócz tego żąda rozszerzenia na N iem ­
cy praw „narodu najbardziej uprzyw ilejow ane­
go", których odm awia im traktat wersalski, o- 
raz zniesienia kontroli handlu zagranicznego, 
oraz opodatkowania lokali.

Propozycje te zasługują na uwagę, co przy- 
znaie cała prasa koalicyjna. Są w  każdym ra­
z ie  pierwszym  krokiem do  przyznania się, że 
N iem cy mogą coś zapłacić. Sami przem ysłowcy 
z górj’ przyznają, że m ogą zapłacić 500 m iljo- 
tiów rocznie. Przekreślają zaś chimeryczny p ro­
jekt pożyczk i m iędzynarodowej, oraz chcą za ­
pewnić pewne gwarancje. Jest to trok  naprzód 
niezawodnie, leciz ofiary, jakie chce ^przemysł 
niemiecki ponieść są niczem  w porównaniu! z z y ­
skami, jakie im  plan ten zapewnia.

Pólmiliarde. są niczem dla przemysłu, zw yż ­
ka akcji przem ysłowych w  Huhr jest dowodem 
bogactw znacznie wmk^zych. Zniesienie taks na 
eksport niemiecki zagraża krajom koalicji, zw ła ­
szcza Anglji za lew em  tow arów  niemieckSchf I  tjąk 
eksport ten znacznie jest w yższy w rzeczyw isto 
ści niż w statystyce oficja lnej, m  Znrich. Ztg. 
wedle obliczeń specjalistów podaje cyfrę 8 m>- 
ljardów  m  zł. na 1922 r. podczas gdy statystyka 
tylko 4 mil jardy.

Równocześnie przem ysłowcy chcą wym óc 
na rządzie najwygodniejszy dla siebie ustrój, aby 
móc. bez Karnie rozw ijać swe olbrzym ie fortuny. 
Upinja socjalistyczna Niem iec jest poważnie zaa ­
larmowana, przypomina średniowiecze, gdy rząd 
by ł w n iewoli w ielkich panów, którzy mu dostar 
cza li ludfei i pieniędzy. W ątpliw e zatem jest czy, 
projekt będzie przyjęty .stanowi on jednak nieza- 
przeczenie p ierw szy krok realnego załatw ienia 
sprawy odszkodowań.

W Ł A D Y S Ł A W  O RKAN . 40

Kosfka Napierski
Powieść 7 XV II. wieku,

i *°*** *
(C iąg dalszy).

B yły ta odezwy j^dno-brzmiące. W porusze­
niu najwyższem  odczyta ł:

„Bohdan Chmielnicki, wiadomo czynię 
wszystkim  poddanym korony polskiej, że za 
szczęściem  i błogosławieństwem, od Pana Boga 
nam danem. pod moc; i w ładzę naszą podbiwszy 
ziemię tejże korony polskiej, uwolnić was w szyst­
kich ooiecuję od ciężarów  i robocizny. Będzietie 
tylko na samych czynszach wre  wszelakich w o l­
nościach, tak jako szlachta byli, Jylko żenyście 
nam wiary, jako ruscy nasi poddani, dochowali, 
pańów swoich żebyście upuszczali, przeciwko 
nim powstawali i do nas ;się. :w  jak najw iększych 
kupach grom adzili".

Odczyta w szy to, Kostka za  g łow ę się chw y­
c ił:

P iek ło ! piekło!.. Czegoiri się w łaśnie o- 
hawiał... W  okropny to sposób podcina mój 
plan.

Poozął plo izbie chłodzić w  podnieceniu1. —  
Pak jakbym jego planom szed ł na rękę —  
dk- niego czynił... P o  tak to istnie wygląd?... 
Efeg \ud golmiiei, (zrozumie różnicę/...

Przegląd Skatowy.
SŁUŻBA WOJSKOWA W JUGOSŁAWJI.

(ek) „O h zor" donosi z  BiałogrndU, iż  m ini­
ster' spraw wojskówych' p rzed łoży ł skupczynie 
projekl nowej ustawy o służbie wojskowej. W e ­
dług (niego, powinność w ojskow a trwa od 21 
dó 60 roku życia. Z pobieżnego obliczenia ludno­
ści Jugosławj;, m ożna ocenić siłę arm ji na 4‘5 
milj. żołnierzy, na piechotę przypadłoby, około 
3 im ljony bagnetów. W  razie przyjęcia tego pro­
jektu przez skupczynę, Jugosławja stanie na 
szczycie potęgi zbrojnej wśród wszystkich państw 
bałkańskich i  pewnej części Europy środkowej.

ROSJA 1 FRANCJA.
( j )  R adek ośw iadczył korespondentowi „M a ­

rina", że coraz liczn iejsze grupy przem ysłow ­
ców francuskich otrzym ujące koncesje naftowe 
i iasowe w  R osji n ie będą m ogły długo obcho­
dzić się bez opieki. Układ m iędzy Francją i Ros ją 
będzie w ów czas konieczny. Dziś jest on n iem ożli­
wy, bo m ógłby się zffawać skierowanym prze­
ciw Niemcom, z  którym i wprawdzie —  zdaniem 
Radka —  n ie łączy Rosję konwencja wojskowa, 
lecz które są R os ji potrzebne przy odbudowie 
technicznej.

SERBOWIE WIERNI SĄ ROSJI
(j) „C o T ie re  della S era " dowiaduje się, że 

m isja gen. Leronda w  Belgradzie nie m iała  po­
wodzenia. Generałow i dano w yraźn ie do pozna­
nia, że  w  razie zaatakowania Humunji przez 
Rosję, Francja nie mozc liczyć na poparcie Ru- 
munji przez Jugoslawję. Mimo życzliw ości dla 
Rumunji, naród serbski chce zachować trady­
cyjną, przymźn z  Rosią  bez względu pa  to łfto 
w M oskw ie rządzi, kwestja rządu jest czysto 
wewnętrzną sprawą.

W obec takiego postawienia Iwestji, M ała 
Enteóta staje się zupełnie bezcelową. Rumunja 
nie m oże na niej polegać w  razie n iebezpieczeń­
stwa w atp iń .e jest bowiem, aby Czechosłowacja 
ją  poparła. Zbyt często podkreśla, że obow iązuje 
ja, tylko front niemiecko-węgierski. Być może, że 
chłód z  jakim  przyjęto marszałka Focha w Pra­
dze. nad ozem  ubolewają paryskie dzienniki, 
n u aH iyć  wskazówką, że przy umacnianiu frontu 
wschodniego na Czechy, podybnie jak na Jugo- 
sławję liczyć n ie można-

W  ciężkiej udręce m yśli opadł znów  na 
ławę.

—  Co czynić, by zapobiedz... Czas n iepo­
miernie krótki.

Począł spojrzeniem w e wnętrz nem obejm o­
wać rzei z  łączyć dalekie z blizkiem  —  ra ­
chować siły  sposobione...

W ysz ło  tńu pa oczy  jawą, jako oparcie j e ­
dyne —  w yspa skalna na m orzu niew iadom ych 
sił, grod miepołoinny —  Poć**ł>łe

Otężał w  sercu.
—  Zastępy czynić, s iły  krzesać. Zaw ieru ­

chę —  zawierusze, piorun —  piorunowi p rze­
ciwstaw ić!

Zabrał się raźniej do poczętej pracy.
Jednak, gdy, siedząc przy stolo, układał 

werbunkowe listy, przed m yśl nasuwał mu się 
natrętnie ów uniwersał Chmielnickiego.

—  Straszny (to idzłek, gdy ąż tu ram iona jego 
podpalające sięgają. Warfcoby sprawdzić, w jak 
dalekim prom i niu ow a  agitacja się szerzy. —
0  w’ dziad-liruik na rynku coś 0 tern musi w ie ­
dzieć. I ItJn zapewtne on (nie sam —1 ow e  rozrzu­
cane karty...

W  pewnej ch w ili do lecia ł go Ddłas gw a ł­
towny z dziedzińca.

W ypadł z izby obaczyć, co się dzieje —
1 oczom jego przedstaw ił się laki oto obraz:

Jasiek Ora wiec, który nual rozkaz w arto­
wać p m  d gospodą i  werbujących się do pu ł­
kownika przepuszczać, starał się wypchnąć za 
bramę dziedzińca jakiegoś człeka obcego, o że- 
braczeiŁ odzieniu, jednem’ oku a  siworudziej

Znamienny obi a w.
KLUSKA SJONISiÓW WSROD MŁODZIEŻY 

AKADEMICKIEJ.
Na odbytem w- ostatnich dniach maja 

W al nem zgromadzeniu Bratniej Poirocy Stu­
dentów Politecnniki lwowskiej, młodzież ende­
cka przeforsowała uchwaię, relegującą z gruna 
członków Br. Pum. studentów wyznania moj- 
żeszowego. Wr dniu wczorajszym odby* się przy 
mezwyKle licznej frekwencji (250 na 340 releg.), 
wiec relegowanych studtntów, którego uchwały 
ze wszech miar zasługują na uwagę, jako 
wyraz prawdziwych i niesfałstowanych opinji 
studjującej młodzieży wyznania żydowskiego.

Wiec przez aklamację przyjął rezolucję, 
potępiającą postępowanie szowinistycznych ele­
mentów wśród młudzieiy polskiej i oświadczył 
się za wspólnymi organizacjami samopomo­
cowymi i ntUKOWO - zawodowemi, potępiając 
w następstwie te nieliczne elementy wśród 
młod. żyd., które obecny moment pragnęły 
wykorzystać dla swych separatystycznych ce­
lów. W  dalszym ciągu wiec polecił W ydzia­
łowi istniejącego „Żydowskiego Związku Te­
chników*, instytucji stojącej na gruncie naro­
dowo żydowskim, aby jaknajrychlej zwołał 
Walne zgromadzenie tego związku, celem zmiany 
statutu, przez zniesienie klauzul nadających 
temu towarzystwu charakter naroduwy-ż/duwski. 
W  końcu wybrano komitet wykonawczy o bar­
dzo szerokich prerogatywach, Którego skład 
osobisty zaręcza, że z drogi wskazanej mu przez 
wiec nie zboczy. To zwycięstwo zdrowego ro­
zumu i szczerej myśli demokratycznej jest 
jeszcze jednym, w długim łańcuchu dowodem, 
że czas panowania szowinizmu żydowskiego 
chyli się ku końcowi, że nowe pokolenie staje 
coraz silniej na stanowisku zgodnego współ­
życia polsko-żydowskiego i odrzuca wszelkie 
tendencje szowinistyczne i separatystyczne.

0  UPOSAŻENIE U R ZĘ D N IK Ó W  Ż AKADEM IC­
K IE^  W YKSZTAŁCENIEM

Warszawa. ‘(Pat- Wczoraj przybyła do Sejmu 
delegacja Związku stowarzyszenia urzędników pań­
stwowych z uniwersyteckiern wykształceniem. — 
Delegację przyjęli pp. marszałkowie Sejmu i Se­
natu, a następnie przedstawiciele większych klu­
bów sejmowych. Delegacja złożyła rnemorjał w 
Sjij wie Uposażenia urzędników z uniwersyteckiem 
wykształceniem, (domagający się odpowiedniego wy, 
nagodzen ia za wyższy stopień wykształcenia.

   --
mT  , mm HF"" J O H i  

brodzie, w  którym  Kostka poznał odraizu br- 
nika.

Napróżrao jednak Jasiek, mhr.o swej siły 
n iezwykłej, m ozolił się z  nim.

Ow dziad stał rozkrzyżow any w bramie, 
niby pień w ziem ię w rosły o  dwu żylastych ra ­
mionach, i n ie dawał się w yw ażyć.

Jaśkowi ży ły  na czole nabrzmiały, wstyd 
go pobudzał.

— Cóż ty se myślisz... mnie sie op ierać?—  
m ówił, dysząc. —  Ja cię -tu wnet panie św ię­
ty...

Zobaczyw szy Kostkę, puścił owego człeka
1 ją ł przedkładać:

Dc J. W . pana pułkownika sie napierał. 
Powiaaa, że ma interes. Jaki dziad m oże mieć 
interes?.. M ów ię mu odejdź! — A  ten nic, ino 
sie pcha i jeszczeby sie staw iał! To  jakaś po­
twora dziwna —  dodał ciszej. —• S ił ma zł  
trzoch chłopów, a  dziad je. Takie dziany u 
nas n ie bywały. Czy nie śpieg jak i ..

Kostka skinął na onceao który kłaniał się 
oć  bramy, a  Jaśkowi rzekł:

—  Gdyby się kto g łts ił, tc zatrzym aj, i n ie 
wchód ź, aż c ię  zawołam ’.

Poczęto skiorowai kroki swe do sień1, a 
dziad za  nim.

Jasiek s/tał za5uimały, nic nie w iedząc, co 
o  tein sadzić. N ie m ogło mu się w rozumie po­
mieścić, żeby pnłkownic, m iasto w yjechać na 
dziadzie...

(C. d. n.j.

■ -  Im  —  i
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Sprama koncesji dla
Warszawa. |(Pat.) Na dzisiejszem posiedzeniu 

sejmowej (komisji opieki śpołłecznej przyjęto wnio­
sek p. Polakiewicza (PSI..) o przeprowadzeniu 
rewizji wszystkich ikbncesji, celem oddania ich 
inwalikibm* P .Eisenstein zglbsił wniosek^ -aby

oddać (inwalidom koncesje na restauracje kolejowe. 
Wniośek przyjęto znaczną większością. Przeciw — 
wnioskowi przemawia! przedstawiciel ministerstwa 
fooleji. Na piątkowem posiedzeniu 'komijji rozpa­
trywana będzie sprawa rent inwalidzkich.

Sprawy polskie.
TELEGRAMY ZAGRANICZNE PODRGtElĄ OD 

10. V. m.
Warszawa. (Tele f.). Mmisterj.un poczt i te- 

' legrafów  zawiadom iło podwładne urzędy, że od 
10. czerw ca frank z ło ty  będzie równał się
11.000 mkp. W  zależności od tego ekwiwalentu 
będzie pobierania zapłata za telegramy zagra­
niczne. do w yższy  ekw iwalent stosowany będzie 
do W ęgie* i  Ruhaumji.

* i
SK AZANIE  RED. „POLSKI ZBROJNEJ.

Warszawa. (A W A  „Ekspress Poranny" do­
nosi, że pi Kwiatkowski redaktor , Polski Zbrojnej" 
•Okazany został drogą dyscyplinarną na 2 tygodnie 
aresztu i dziś (rozpoczął odsiadywanie kary.

Z POSIEDZENIA SEJMU ŚLĄSKIEGO.
Katowice. j(Pat.) Na 49-tern posiedzeniu sejmu 

śląskiego, po odesłaniu szeregu wniosków do po­
szczególnych komisji, uchwalono nowelę do u- 
stawy w  sprawie wynagrodzenia księży udziela 
łających (nauki religji jako nauczyciele nieetatowi 
w  szkołach cieszyńskiej części w ojew ództw a ślą­
skiego. Z kolei przyjęto nagły wniosek, Ch. Z. 
L. domagający się, aby zająć się losem robotni­
ków kopalni Delbjriicka. Kopalnia ta należy do 
: r, ny niemieckiej, robotnicy zaś przeważnie P o ­
lacy w  liczbie 2000, mieszkają po s firnie polskiej 
i (wskutek spadku waluty niemieckiej, erjjbłą — 
wielki niedostatek. Nagłość wniosku uchwalono. 
Następne posiedzenie 13 fczfflwca.

u ® .  ... p h  f i  r

POKÓJ GRECKO-TURECKI ZBLIŻA SIE.
Lozanna. (Pat.). Na wczoraj szeim popołu­

dniom ern posiedzeniu komitet polityczny zgodził 
się na żądanie Turcji, aby granicę stanowił nie 
lewy brzeg Maricy, lecz dolina Maricy. K westję 
tureckich instytucji religijnych i dobroczynnych 
na odstąpionych terenach uważają Turcy za za ­
łatwioną. -Czas trwania układu w tych sprawach 
ustalono na 7 lat. Osiągnięto również porozu­
mienie w sprawie amnestji. W  najbliższą sobotę 
ma się odbyć osobne posiedzenie komitetu po li­
tycznego. S ir Horacy Rumbold wvra- i ł  przy

Z teatru.
MAŁA s c e n k a , h e d d a  g a b l e r , v

sztuka w 4 ech aktkch Henryka Ibsena.

Nawskróś, do szpiku kości etyczna tw ór­
czość Ibsena jest Rozwiązywaniem  zagadnienia: 
jak żyć? kim być? ©o czyn ić? Jedna odpowiedź 
brzmi: być sobą aż do krańców 'swej indyw idual­
ności, aż do najdalszych jej m ożliwości. Iść za 
głosem  swego uczucia bez względu ięfą następ­
stwa. bo najcięższym  grzechem jest, zaparcie 
się siebie samego. N a  tej to drodze Brand, 
Nora, dr Stoc kman odchodzą w samotność.

Obok tej drogi druga, droga raczej psycho­
logiczna, pełna wątpliwości. Po czem poznać 
prawdę głosu v ewnętrzn-ego (Julian Apostata)? 
Czy każdy m oże iść drogą swej indyw idualności?

° Ozy m oże to uczynić człow iek słaby. (Greger 
W erle ż „D zik iej kaczk i"), znużony życiem , sta­
ry [  (Budowniczy Solhtess Borkman?) Czy w o l­
no na tej drodze łamać dusze i serca (Brand)? 
Gzy nie lepiej zaw rócić (Pani m orza)? Bo nie 
każ di jest ow ym  przez los pobłogosław ionym  
Hakonem Hakonsonem, któremu w  kolebce da­
ne, była m yśl królewska, sita królewska i kró- 
le\&ka pewność siebie.

Hedda Gabler —  świetnie —  podobnie jak  i cały 
rozwój twórczości Ibsena —  w wielkiem  dzieie 
Romana Woelmęr* scharakteryzowana —  jest

końcu wczorajszego posiedzenia w porozum ie­
niu z innymi Łkaniami życzenie, aby w  sobotę 
ostatecznie uregulować wszystkie istniejące 
jeszcze spraw7y sporne.

Wiadomości telegraficzne.
Zaprzysiężenie nowego gabinetu. W czoraj 

w południe w Belwederze odbyło się zaprzysię­
żenie nowego rządu. (A W ).

Plenarne [posiedzenie senatu zostało zwołane 
ina dziś godz. 16. Na porządku dziennym dyskusja 
inad jekspose rządu. (Pat.)

Wynik wyborów do parlamentu estońskiego. 
S iły  prawicy, oraz mniejszości narodowych 
w zrosły, zaś part.je centrowe pomosły porażkę. 
Gabinet podał się do dymisji. (Pat.).

Sytuacja w hiszpańskiej Afryce pogorszyła 
się. Hiszpanie ponieśli ciężkie straty. (Pat.'..

Cukier podrożeje.
Warszawa. (Telef.) „Kurjer Poranny" dono­

si: ; .Od dłuższego czasu cukier zniknął zupeł­
nie z rynku; nie można 'go dbstać w  sklepach 
za żadną cenę. Przyczynę tego zjawiska tłuma­
czyli przedstawiciele przemysłu cukrowniczego w 
najrozmaitszy sposób, przemilczając dyskretnie o 
najważniejszem — postanowili oni podwyższyć 
cehę cukru
{ Cena cukru tma być podwyższona ud d. 10 
Ib. m.

Z  pewnością po tym terminie cukier się uka- 
?że i w  [Sldepach i tw cukrowniach. — Sfery, p o ­
siadające cuk: ownie i składy cukru, są reprezen­
towane w  obecnym rządzie i dotychczas, pomimo 
energicznych Sprzeciwów rządu i spo^czeństwa,
zajmowały js-ię głównie wywozem cukru zagranicę.

*

Na (ostatniej konferencji w  komisarjacie nadźw. 
do walki z  drożyzną, przedstawiciel organizacji 
cukrowników odm ówił przeznaczenia większej ilo ­
ści cukru na potrzeby miast i spółdzielni. Komi- 
ijsarjat (nadżw. do walki z drożyzną postanowił 
zwrócić się do rady ministrów z prośbą o wywal­
cie nacisku na cukrowników, by zwiększyli ilość

dramatem komplikacji i wątpliwości, antytezą 
Nory Poddanie, się —i i fbtuit, żądza m iłości —  
i szał niszczenia, wewnętrzny żar —■f  i 'zewnę­
trzna chłodna, znudzona powciągliwość —  oto 
charaktery styka najogóln iejsza córki generała Ga 
blera. Hedda tue m iała odwagi pójść drogą m i­
łości do rozw ichrzonego genjusza E jlerla  Lov- 
borga i wychodzi za  przeciętnego/u. porządne­
go c/ezłowieka, a uczonego biurokratę docenta 
Tesman a; nie mogąc utrzymać przv sobie Lov- 
borga. n iw eczy i jego i jego  dzieła : nie umie 
żyć na wolności i n ie chce oddać się w niewolę 
i dlatego popełnia samobójstwo.

Ludzie w ięksi, niezharmonizowani odcho­
dzą. Loybo fg  i Hedda ustępują m iejsca Tesma- 
nowi i pani E lvs tedS  mniejszej Nbbze, która 
chce kochać po macierzyńsku, musi żyć dla 
kogoś i dlatego —  gdy nie stało Lóvborg;e —■ 
zaopiekuje się Tesmanem.

Obok wspanialej postać1 Heddy genjalna, 
w ieczna —  jak długo trwa twórczość i nauka—  
antyteza- Jorgen Tesman i E jlert Lóvborg. Tes- 
inan, postać nakreślona z w ielgślronną subtel- 
nościii : m ieszczanin, bourgeois, w życiu  i nauce, 
człow iek  z gruntu dobry, przeciętny, trochę 
śmieszny i nużący, pozbawiony iskry twórczej —  
w zorow y mąż i sumienny przyczynkowiec. f 
Lovborg, człow iek genjałny, lecz słaby chara­
kter, rozbija jący wszelkie formy. Życie jest je ­
dno i jednością jest człow iek we wszystkiem 
co czym  —  pokazuje Ibsen Życie, m iłość, twór- i

cukru, przeznaczonego dla miast i spółdzielni. — 
Pozatem komisariat nadzy?/-do walki z drożyzną 
postanowił wszcząć starania o  zniesienie cła od; 
cukru zagranicznego.

Wytwórczość cukrowni naszych w bież roku 
gospodarczym obliczają cukrownicy na 350 tys. 
ton. pukru białego (kampanja zeszłoroczna da?a 
268 tys. ton.) Z ilości tej chcą wywieźć 150 ton 
a więc niemal połowę przewidywanej produkcji.

Zachodzi obawa, ze w  razie wywozu cukrtj 
i w  przyszłym iroku przeżywać będziemy taki głód 
jak obecnie, kiedy w  wolnym handlu wogóle cu­
kru dostać nie pic zna.

Zgromadzenia komitetu budowy 
II. domu techników

l  Z  rozmachem młodzieńczym', r, gorącą w iarą 
w oowodzelni.1 i z szlachetną miarą „s ił na za ­
m iary" przystąpiła w  ubiegłym roku grupa in i­
cjatorów  piękniej1 m yś’ir.pudowy II domu do rea­
lizacji swego zamierzenia W  zrozumieniu peł- 
nem szlachetnego celu, pośpieszyły z wydatną 
pomocą o fiar i pracy ni-al tylko sfery ściślej z 
m łodzieżą związane, jak Grono Prtifesorów P o ­
litechnik; lwowskiej —  zawsze da  ofiarnej pracy 
na rzecz m łodzieży gotowe —  i kcki inżynier­
skie; młodzież'|.echnicką poparły w jej prajgy jak 
najszersze kola społeczne, duchowieństwo, w o j­
skowość, banki, świat handlowy i przem ysłowy, 
liczne rzesze inteligencji pracującej, wreszcie nie 
najmniej i prasa polska. W śród opiekunów i 
protektorów nie brak osób zajmu jącyoli najw yż­
sze w Rzeczypospolitej godności.

Gorące za jęcie się sjjE>leczeńsLwaMmmyą bu­
dowy*. II. domu techników w yn ildo ' btteprzepżjjile 
(ł tej głównieiprzycg: yiiyy; iż piękne to zamie* e 
ąftierjkpołeiCzne jest pracą „d la  rniodz,ież/,z m ło ­
dzieżą.", gdyz technicy lw ow scS  ofiaro wad da­
ninę pracy własnej, która (jak to sprawozdani° 
u jawniło ) przedAfawia i cy frow o nader pow aż­
ną pozycję.

Zgromadzenie sprawozdawcze odbyte ubie­
głej n iedzieli w sali ratuszowej m iało, za zada­
nie poinform ować 'jaknajszerszę* kola o zrea­
lizowanym . już program ie pracy, który jest. w 
istocie imponującym. -.Skoordynowane sprawną 
nicią ■ organizacyjną w ysiłk i komitetu doprowa­
dziły  do rezultatów świetnych dość wspomnieć 
chociażby o  tern, iż  wartość wykonanej nudowy 
wynosi w obecnych stosunkach przeszło .pó ł­
tora m iljarda marek.

Do wykończenia budowy potrzebne są je- 
sżcteie wkłady w wysokości 2 m iljardów marek, 
lecz wątpić n it należy, że —  choćby w snra- 
w iedliwej ocenie dokonanej pracy —  społeczeń-

czość, nauka to przejawy jednej i tej samej in ­
dywidualności. W szystko jest jednakie, w szyst­
ko jest spowiedzią, wszystko na jednym grun­
c ie  wyrasta.

Ciężka treścią, precyzyjna, subtelna sztu­
ka Ibsena wym aga siły, dojrzałości: harmonji 
w  oddaniu.. Rola Heddy jest piekielnie trudna. 
Tesman, człow iek nieskomplikowany, jest rolią 
bardzo skomplikowaną; składa się na nią hu­
mor, rzewne sc, bochę iron j1 —  jednem słow em : 
pełny człowiek. Lóyborg jest łatw iejszy do ode­
grania: trzeba mu m łodzieńczości, ognia, u- 
czucia.

Obaj antagoniści na deskach Małej Scenki 
byli słał ii, można im było  w  każdej chwili ka­
zać zanne-niać się na role bez szkody i bez po- 
żytku dla przedstawienia. Hedda p. Piaseckiej 
m iała odpowiednią postawę, a miejscami gest 
i ton. W  rozm owie pierwszej z p. Ełvsted zapo- 
miala. że jest Heddą. P. Spaczyńska (p. E lvsted) 
ma ciep ły  ton w mowie. Bardzo poprawnym —  
należało tego oczekiwać —  p. Marek.

Na płytkiej jfeamd sytuacje nie mogą się 
rozwinąć (ftp. scena przy albumie).

Eksperyment był zbyt trudny a może d la ­
tego i nie pedagogiczny, krzywdzący, sztukę i 
n ie przynoszący pożytku wykonawcom.'.

Włodzimierz Jampolskf. 

— —
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sfw o swych o fia r n ie  poskąp i i zapew n i teohn i­
to w i lwowskiemu tan n a jp ry m ity w n ie js z y  w aru- 
Hak słudjów, jakim jest dach nad głową.

A czkolw iek szersze koła nie jaw iły  się w 
fe j liczbie, jakby się tego spodziewać należało 
zgrom adzenie m iało przebieg n iezwykle poważ­
ny] i uroczysty, z  uwagi na ogrom  dokonanej1 
pracy, ujawnionej w  sj rawozdaniu komitetu.

Zgrom adzenie zaga ił p. rektor Fabiański, 
który pośw ięcił na Wstępie wspomnienie pośm ier­
tne zm arłym  członkom honorowym komitetu bu­
dow y I I  domti ś.p. pierwszemu Prezydentow i 
Rzeczypospolitej Gabrjelow i Narutow iczow i i ś. 
p. ks. arcybiskupowi J fee fow i Bilczewskiemu. 
Ująwszy w  głów nych  rysach doJoonaną pracę, 
Z łożył m ów ca jaknajgorętsze podziękow anie tym 
wszystkim, którzy swą ofiarnością i pracą p ię­
kne dzieło  budoWy poparli i  w yraził nadzieję 
żo wypróbowana ofiarność naszego społeczeń­
stwa nie zawiedzie.

Redaktui Lasko wńicki z ło ży ł z kolei spra 
wozdanie im ieniem  sekcji propagandy, która —  
szerz;, m yśl budowy, Il-g iego  domu w społe­
czeństw ie —  a  pozatem przez urządzanie —  
impres dochodowych —  pomnaża we w łasnym  
zakresie fundusze komitetu, im prezy dochodowe 
przyniosły w  roku sprawozdawczym  kwotę 60. 
m iljonów marek, w  której to pozycji n ie mieś- 
ści sir" dochód z  b loczków  kasowych Używanych 
obecnie przez kiipiectiyo lwowskie. Mówca z ło ­
ży ł w  końcu gorące podziękowanie m łodzieży 
za je j wydatną współpracę i  podniósł —  acz­
kolw iek stw ierdzi!, iż  mu to trudno jako dzien­
nikarzow i przychodzi —  ochotną i bezintereso­
wną pracę prasy lw ow sk iej i  prowincjonalnej, 
która akgję budowy IT^jlomu ca łym  sw ym  w p ły ­
wem poparła.

Dyr. Boziewiciz składał sprawozdanie se­
kcji finansowej. Stan czynny za  rok spraw ozdaw ­
czy  w yraża się w kw ocie o eo ło  402 m iljonów 
marek. M ówca z ło ży ł gorące podziękowanie d y ­
rektorow i' Państwowego Zakładu Kredy tuwego 
dla miast Małopolskich p. dr. Tadeuszowi D w er­
nickiemu (b. syndykowi Tw a Bratniej Pom ocy) 
i bankom m ałopolskim  za umożliwienie zac ią ­
gnięcia pożyczki w wysokości 170 m iljonów  m a­
rek.

P. Płocher ki z ło ży ł z  kolei sprawozdanie 
im ieniem sekcji technicznej. M ówca podniósł na 
wstępie niespożyte zasługi p. inż. Zacharjew i- 
cza, który bezinteresownie wykonał plany f  k ie­
ruje jiiidęwą.

Z dalszego sprawozdania wynika, iż  do u- 
kończenia budowy potrzeba jeszcze 250.000 
sztuk cegieł, 20 wagonów  cementu, 30 w ago­
nów'- wapna, 45.000- sztuk dachówki, 4000 kg. 
drutu żelaznego (wkładki do betonu), 30 w-ago 
nów piasku, 6 wagonów drzewa, 10 wagonów 
desek, nie licząc przedm iotów w-ewnętrznego u- 
rzadzenla

P. Hertman z ło ży ł sprawozdanie imieniem 
kierownictwa drużyn .robotniczych. Roboty z ie ­
mne wykonane -zostały wyłącznie rękami m ło 
dzieży, każdy technik wypracować musiał 60 
godzin, & obecnie nałożono dodatkową pracę 
w ilości 30 godzin. W artość pracy wykonanej 
przez drużyny robotnicze w yraża  się w kwocie 
około 120 m iljonów marek, wartość pracy m ło ­
dzieży w sekcji propagandy w  „kwocie około 39 
miljonów m urek.,

Im ieniem komisji lustracyjnej przem ówił p. 
prof. Dziwiński, który postawił wniosek p rzy­
j ę c ia  sprawozdania do wiadomości wraz z po­
dziękowaniem i uznaniem za dokonaną pracę. 
W niosek Czcigodnego Profesora, honorowego 
członka Tw a Bratniej Pomoc j f  i by łego  jej p re­
zesa, przyjęty został przez aklamację.

Głęboko odczute wyrazy wdzięczności ia ło- 
djzieży; i tym  wszystkim , którzy się swym w p ły ­
wem, pracą i ofiarnością do budowy II. domu 
przyczyn ili, z ło ży ł w pięknem, serdecznemi prze­
mówieniu st polit. p. Kazim ierz Piłat.

Gorącym apelem do społeczeństwa zam ­
knął p. rektor Fabiański obrady.

Nadmieniamy, iż redakcja na=>za przyjm u­
je  jaknąjehętniej o fia ry na rzecz budowy II do­
mu! -techników. . —  uki

oniKa.
KALFNDARZYK.

Dziś rz. kat. Roberta; gr. kat. Obr. hł. s. Joana Jutro 
rz. kat. M edarda; gr. kat. K arpa ap. — W schód słońca 
3-19, zachód 7'25.

TFATR WIELKI.
Czwartek „Popas Króla Jegomości".

TEATR MAŁY.
Czwartek „Św iderek*.

TEATR NOWOŚCI.
Czwartek „Dom  Magdaleuy**.

Teatr llter.-art. „Bagatela*1, Rejtan? 3.
Od 31. maja b. r. Cz^ść I. „N ieoczek iw any gość*, 

farsa pióra Bebe. Część so lo w a : B. bronowski, M Mirski, 
B. Kamiński, La Boheme. Część III. „Eałszywe konto*, 
farsa, opracował Bebe Pocz. o godz. 8 30 wieczór.

Teatr. art.-Hter. „UL«, Ossolińskich 10.
Now y program  od 1. do 10 czerw ca b. r. Począ 

tek o  8*30 wiecz. Ceny m iejsc od 3000— 10000 mp.

We Lwowie.
—  Uroczysta dekoracja orderem Virtuti Mi- 

litari i Krzyżem waleczności uczestników p o ­
wstania z r. 1363 odbeuzie się We Lw ow ie 
w n iedzielę 10. bmj. o  giodz. 9 rano po nabożeń­
stw ie w  kościele 0 0 . Jezuitów na pi. św. Ducha.

M arszałek Piłsudski nadał order „Y irtu ti 
M ilitari“  następującym weteranom:

O ficerom  weteranom!: Bentkowskiemu T eo fi­
low i (Pindelskiemu), Cieślikówskiemu Janowi, 
Dalborowi Maksymilianowi, K inelow i Ign., N iem ­
czyków  skiemu Stanisławowi, kap. wet. Z iem kie­
w iczow i Kazim ierzow i (wre Lw ow ie ).

M. S. W ojsk, nadało odznaczenie K rzyża  
waleczności następującym uczestnikom powsta­
nia 1863 r.: Ofic. Morawskiemu Adamowi pułk. 
Minievvskiemu Józefowu, o fic. Obertyńskiemu 
Zdzisławow i, kap. Z iem kiew iczow i Kazim ierzow i, 
ppoT. ś. p. Kamienobrodzkiemu A lfredow i, por. 
Kępińskiemu Zygmuntowi, ppor. ks G łow ińskie­
mu Kazim ierzow i Chorostków (we Lw ow ie).

Odznaczenia nadane zm arłym  uczestnikom 
puwstania z  r. 1863 wręczone zostaną rodzinie 
zmarłego, (m )

—  Przydział działek podmiejskich. Min. spraw 
Wojskowych przystępuje do zatwierdzenia kandy­
datów na działki nodmiejsKie z gruntów przeję­
tych na własnuść 'Państwa ha podstawie ustawy 
z dn. 17 X II 1920 o nadaniu ziemi żołnierzom 
W. P. na kresach wschodnich. — Kandydaci ubie­
gający się o działki podmiejfekie winni przed­
łożyć do referatów ,0. Z. D. O. K. względnie do 
przedstawicieli M. S. W ojsk przy P. K- N . (za­
leżnie gdzie znajdują się ich akta w  spraw ie1 
nadziału ziem i) najdalej do dn. 10 bm. nastę 
pujące dókumenta stwierdzające ich kwalifikacja 
fachowe.

1. Dokumentairnie stwierdzona znajomość w y­
konywania jakiegokolwiek zawodu rzemieślnicze­
go, handlowego lub zawodu wolnego (rzemieślnicy, 
handlowcy, ogrodnicy, letearze nauczyciele ludo­
w i itp.)
* 2. W ykażą możność uruchomienia swego war­
sztatu ptacy przez posiadanie odpowiedniego kapi­
tału.

3. Z łożą zobowiązanie niezwłocznego osobi­
stego osiedlenia się na wyznaczonych działkach 
i rozpoczęcie wykonywani, t swego zawodu.

L N a uzyskanie zatwierdzenia mogą liczyć ci  ̂
ndydaci, którzy oprócz powyższych kwalifika- ‘ 

cji fach,o wy d i posiadają ogólne warunki wyma­
gane przez ustawię z (dn. 17 X II 1920 r. Pierwszeń­
stwo mają dekorowani, ranni i inwalidzi.

—  Kredyt 200 miljardów dla współdzielili 
mieszkali i owych. Ustawa o rozbudowie p rzew i­
dywała udzielanie przez rząd pożyczek na cele 
budowlane dc wysokości 20 m iljardów  marek. 
K redyt ten oddawna został wyczerpany,; ob e ­
cn ie m inisterjum robót publicznych przygoto­
wało projekt noweli do tej ustawy, zaw ierający 
zm iany które okazały się konieeznemi na m ocy * 
doświadczenia przy wydatkowaniu poprzednio 
przyznanych kredytów. Nadto ministerjum robót; 
publicznych projektuje podwyższenie k redytów ' 
h ł  rozbudowę do wysokości 200 m iljardów  ma- j 
lek. Minister skarbu wyraził już Izgjocfce pa t o 1 
podwyższenie.

W  bieżącym  tygodniu nowela do ust**wy o 
budowie rozpatrywana będzie przez Radę m ini­
strów, poczem  złożona będzie sejmowi.

Ż kredytów  na m ocy te j ustawy skorzystają 
i przedewszystkiem spółdzielnie mieszkaniowe,

(ni).
—  Stosunki v Lis pkii dla Handlu i Prze­

mysłu (Oddział we Lw ow ie.) P iszą nam w  tej 
sprawie: Instytucja pow yższa zmusza nas obe­
cn ie poraź trzeci już do Zajęcia się jej stosunka­
m i wewnętiznym i. Do dwu pierwszych' niefortun­
nych wystąpień dyrekcji pow W szego banku, 
przyłącza się <teraz już trzecie —  Jak czytel­
nikom naszym w iadom o z  pi-tfrzednich artyku­
łów  d/iekcja  tego banku usunęła ze s-anowisk 
pełnomocnika i prokurzystę, zato tylko, że o- 
baj solidaryzowali 'się z akcją 'kolegów  w kierun­
ku polepszenia bytu. Prócz nich usunęła dyre­
kcją banmi 'dla handlu i’ przem ysfu  kilku takae 
m łodszych urzędników, jąkc sobie n iew ygod­
nych.

Dzisiaj jednak zaszedł fakt, który zadaje 
kłam  tw ierdzeniom  dyrekcji flanku dla nandlu i 
przemysłu, że dym isje są wynikiem  redukcji 
gdyż ta sama dyrekcja rozesła ła  ęo dziennikach 
komunikaty, że  ma zam iar zaangażować nowych 
pracowników do swej instytucji!

W ięc  z jedn e j strony redakcja urzędników 
starszych uzdolnionych prokurzystów1 i pełnomo- 
cniKÓw, z  drugiej zaś przyjm owanie nowych, 
m łody ch sił, naturo lnie z zamiarem “urobienia 
z nich. powolnych sobie i biernych narzędzi! 
Nagi ten fakt podajemy ocen ie ogółu  i staw ia­
m y go pod sąd opinji publicznej. Możeby, wkoń- 
ou inspektorat pracy zechciał wgląonąć w sto­
sunki wewnętrzne .tego Lanku?

—  Z teatru. 50 proc. zniżki na „Łabędzie
jez io ro ". Ponieważ ostatnim razem przy 50-prc. 
zn iżce na „Łabędzie  jez io ro " mnóstwo osób ode­
szło od kas, dyrekcja teał ru daje Iw (piątek iw T e a ­
trze W ielk im  ten balet po połow ie ceny.

Gościnne! występy Diaura. Niebawem  rozpo­
czyna znakom ity śpiewak kilka gościnnych w y ­
stępów w  Teatrze W ielkim ’, Równocześnie z  Di- 
durem śpiewać będzie prhnadonna o  pen  w ie ­
deńskiej Rene P fiffer.

Na sobotnie popołudniowe przedstawienie 
„Orlęcia" bilety sprzedaje Kuratorjum szkolne.

—  Generalny analfabetyzm Piszą nam z 
m iasta: W łosy  stają cz łow iekow i dębem, gdy, 
czyta a fisze  teatralne, zapow iadające balet „ Ł a ­
będzie je z io ro ", a  zeszpecone potwornym i wprost 
błędami w  rodzaju1 „P as  de eatre", „P as  de 
cteix“ . Żyjem y w kulturalnem m ieście. O ile 
w teatrze niema nikogo um iejącego choć trochę 
po francusku, to m ożnaby się kogo z poza tea­
tru poradzić. Lw ów  to n ie Pipidówka, której po ­
dobne błędy możnaby, wybaczyć.

Należa łoby rów nież baczniejszą kontrolę 
roztoczyć nad „Życ iem  teatralnem", które pisa­
ne jest (okropnym stylem’. Dwia w yjątk i z (artykułu 
„N ieco  o  teatrach warszawskich", zeszyt 20, 
wystarczą. Jeden:

„E rzec iez gw o li uczczenia jakiegoś w ielkiego 
dnia wystarczy, jeżeli na uroczyste przedsta­
w ienie wystąpi teatr z  rzeczą w swym  reper­
tuarze najlepszą, która bynajm niej*nie musi w i­
dzow i w  każdym  momencie rzucać w  dozy, a 
wdrażać w  m ózgownicę, że  dziś to takie, a łakie 
święto, a  w inien w yjść #kto? Rodak.) z  tea­
tru patriotyczn ie podniesiony na duchu i „że[!) 
po przedstawieniu w  czas nawet snu obow ią ­
zkiem  jego narodowym! jest śnić na temat uro­
czystości poprzedniego dn ia".

I drugi:
„ W  Polskim’ „Z iem ia  n ieludzka", w  R ozm a­

itościach „R . ,K- In żyn ier", czy M olierowski 
„Skąp iec", a  w  Reducie potężny diamut Żerom­
skiego „T u roń " n ie m iały wprawdzie w  treści 
stempla swoiście narodowego, ba nauret okrutnie 
mało przypom inały ojczystą, historję wydaną 
dla średnich tezkół i zgo ła  h is w yciskały łciz z o- 
czu obywateli dawnego autorarr: u hu, ale mimo 
to w  B czem  nie raziły i me dźw ięczały dyso­
nansem do tych kochanych nastrojów, które sto­
lica  w  ostatnie dnie p rzeżyw ała".

Gc m  bizdurstwal A powiadają, ze teatr jest 
instytucją, służącą krzewieniu kultury.

EfrofetME.
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— 0 wyjazd Obrońców Lwowa na wieś. 
Związek oDrońców Lwowa z listopada 1918 r. 
podjął przez swą sekcję opieki akcję, zmie­
rzającą do umożliwienia letniego wypoczynku 
najmłodszym obrońcom, względnie dzieciom 
obrońców Lwowa. Związek obrońców Lwowa  
zwraca się do właścicieli oraz zarządów dóbr 
z gorącym apelem, by zechcieli dopomóc w  tej 
akcji, deklarując gotowość przyjęcia dzieci (na 
czas letni) bezpłatnie w  zgłoszeniach zawie­
rających: 1) imię i nazwisko, 2) dokładny 
adres (ost. poczta, st. kolei), 3) ile dzieci mo­
głoby otrzymać miejsce, 4) jaki przeciąg czasu, 
względnie w  jakich okresach, 5) czy pożądane 
dziewczynki, czy też chłopcy i mniej więcej 
w jakim wieku, 6) ewentualnie szczególne ży­
czenia oraz uwagi.

Związek zobowiązuje się pokryć koszta 
jazdy koleją tam i z powrotem, wyjąwszy wy­
padki, w których ofiarodawcy życzą sobie 
i ten ciężar nrzyjąć na siebie. Należy to 
zaznaczyć w  deklaracji. Zgłoszenia wysyłać 
pod adresem : Związek obrońców Lwowa z r. 
1918 we Lwowie, ul. Ormiańska I. 2, z dopiskiem 
na adresie: „wyjazd na wieś* (celem przyspie­
szenia akcji, ze względu na krótkość czasu).

—  N a targach lwowskich podskoczyły: Zno­
wu celny m asła i mięsa. Za kiiogr. w ołow iny i 
w ieprzow iny żądają 14 do 16.000 mk. 'za c ie lę­
cinę 9 do 10.000 mk. a  za  baraninę 10.000 mk. 
Za kilogram m łodych partofli żądają 12.000 m. 
a za  idzereśnit krajowe 10.000 jmik.

(m).
, —  Taksa dorożkarska we Lwowie. Podług naj­
nowszej taryfy za zwykłą jazdę w mieście winno 
się płaciś 4500 mk, dorożce parokonnej, zaś 3500 
mk jednokonnej. D o  rqgaiek, na Targi Wschód, 
łub IłJTysold Zamek 8000— 6000, do dworców kole­
jowych iwraz z  pakunkami 10000— 8000, do rzeźni 
miejskiej, na boisko Sokoła lip. 7000—-5000 mk. 
Zamówienia na jazdę za czas płaci się za pierwsze 
pół godzmy 600C— 1500, za  następny kwadrans 
5000— 2250 mk Za postój przed domem 10 m i­
nut płacić nie natęży. Zamówioną db domu do­
rożką a nieużytą należy prącie sumą, wynoszącą 
połowę kwoty należnej za zamówioną jazdę. — 
Wszelkie ewentualne spory może rozstrzygać polic.

—  (a ) Ro -prawa przeciw red. „K iddoho ki a ju“ 
p. Micnalowi Jaddwowi, oskarżonemu o obrazę 
cza  przez ks. Kunickiego, którego nazwisko było 
głośne w czasie afery, bolszewickiej w  gmachu' 
świętojurskim, odbędzie się w  sobotę 9 bm. przed 
ławą przysięgłych. N a łamach „Ridnoho kraju" 
spotkał ks. Kunickiego zarzut bardzo brzydkiej 
gospodarki (majątldejm pp b. pośle śp. ks. Folisie 
w  Sknilowie.

—  (t) Zamach sam obójczy. M arja G. zam. 
przy ul. Z y  gmuntowskiej 12, truła się wczoraj 
w zam iarze samobójczym trucizną na szczury. 
Pogotow ie rat. udzieliło  jej pierwsizej pomocy. 
Powodem, który ją  skłoni! do targn ięcia się na 
swe życie, m a być rozstrój nerwowy.

—  (t) Bagnletem w pierś, pchnął wczoraj 
w  kantynie koszar na Cytadeli plutonowy kutnp 
sztab. D. 0 . K. Józef Slimakówski swą kochankę 
Marję Świtajło. Slimakowskicgo aresztowano i 
odstawiono do w ięzien ia Sadu wojsk.

—  (t) Chłopńy giną. M ichał Biały, zam. przy 
ul. Szum ańskich 3, doniósł w czoraj policji, że  
syin jego  15 lat liczący Józef, w yda lił się z do ­
mu 5. hm. i w ięcej nie wrócił.

Dnia 3. b. m. w yda lił ;się rów nież z  domu 
przy ul. św. P iotra 11, syU Ignacego Hochmana 
13-letni P iotr i stroskany o jc iec  dotychczas go 
bezskutecznie poszukuje.

—  (t) Czyja branżo letka? Zegarm istrz Me- 
chel Rudy zdeponował w czora j na inspekcji V. 
komisarjatu poi. państw, z ło tą  branzoletkę dam­
ską, ważącą 13 gramów. Branzoletkę tę p rzy­
niósł do sprzedania ch łopak nieznanego nazw i­
ska około 15 lat liczący, a  zapytany skąd ją 
ma, zm ieszał się, zostaw ił branzoletkę w  rę ­
kach1 zegarm istrza i  uciekł ze sklepu.

t

Z c a łe j  Polski.
i —  Sir Drummond. Generalny sekretarz L ig i

Narodów Drummond opuścił wczoraj W arszawę, 
hdając .się w dalszą podróż do Gdańska.

—  Fundacja bar. Hirscha, przeznaczona na, 
tajPKtnmie SźkóJ '■‘ydbwskich w  Małopolsce' ma

zostać przeniesioną z W iednia do Warszawy. —• 
W  zeszłym miesiącu odbyła się w  ministerstwie 
oświaty 'konferencja w  sprawie 'przeniesienia tej 
fundlacji szkolnej do Warszawy. Jeanem z najważ­
niejszych zadań bieżących konferencja uznała jak 
najrychlejsze obmyślenie środków celem zaradzenia 
nędzy, nauczycieli oraz emerytów fundacji. Sie­
dziba fundacji przed jej przeniesieniem do W ie ­
dnia by ł'Lw ów , prezesem jej Był zmarły dyrektor 
banku Lazarus a sekretarzem p. Herman Feld1- 
stein— Felsztyn. Kosztem tej fundacji utrzymywa­
nych było kilkadziesiąt szkół żydowskich w  Ma- 
łbpolsee.

—  W ypadek w górach. W  czasie w ycieczk i 
grona uczniów VI. gimnazjum w e Lw ow ie, p ro­
wadzonej przez trzech profesorów  tej szkoły, 
Zdarzył tuę przykry wypauek wykolę jer ia kolejki 
tartacznej na przestrzeni Foreszczanka —  W o- 
rochta. Z powodu ostrycli skrętów . słabego 
działania hamulców, nialntki garnitnrek koleje 
w y  w ysk oczy ł z  szyfr i poturbował n iecc swoich 
pasażerów'. Z ogólne; liczby 54 w ycieczkow ców  
jeden tylko zosta ł silniej kontuzjowany. Cięższe 
obrażenia odnieśli inni współjadący, t. j. ha- 
m ow nie fy , 2 strażników celnych, 1 hucuł i pe­
wien kupiec,. P ierw szej pom ocy rannym udzielił 
lekarz bzkoltóy dr, Fritz, który również brał u- 
dzia ł w  w yciecz oe.

W ypadku n ie  należy obciążać 2 tom am i n ie ­
bezpieczeństw i  strąchu, lecz policzyć na karb 
zw yk łych  przygód, w  górach, będzie to zdrowsze 
i  łatw iejsze.

—  Tępienie bandytyzmu w  pow, Słonimskim. 
Fjp.y końcu maja oczyszczono ostatecznie powiat 
sionimk' z  bandy słynnego Szerszenia. Obławy 
dokonał' kom. poi. o łg  Słonim skiego Makowiecki 
z oddziałem dziesięciu policjantów, który stoczył 
z bandytami fo|£jnalną bitwę. Szerszeń i 4 innych 
bandytów poniosło śmitgji, jeden policjant zabity, 
jddlen ciężko pumy. (Pat.)

—  Zamknięcie szuter'' »  w Warszawie. Zam­
knięto w  Warszawie dom gry w  loterję pod nazwą 
„N irwana".

—  Strajk robotniczy na Śląsku opolskim.
Z Bytom ia donoszą, że  w  obwodzie przem ysło­
wym  na Śląsku opolskim z powodu wzrastają­
cej drożyzny doszło do strajku robotników  gór­
niczych, metalurgicznych i  transportowych.

—  :(t ) śmierć i pożar od  piorunu. W  Bar- 
szczowicach, szalała burza z piorunami dnia 31 
ub. m. wieczorem. Skutkiem uderzenia piorunu 
zapaliła się i  spłonęła I  tajnia Jurka Kaczora,, 
wraz z końmi, drobiem i wieprzami. Szkoda wy­
nosi około 5 milj. mkpi. W  tym samym czasie 
wracał z lasu1 do wsi. Juljan Paneńko wraz z 
siostrą Józefą niosąc na ramieniu łopatę 1 sie­
kierę. Kiedy już zbliżali się om  do wsi, uderzył 
piorun i zabił Raneńrę, siostra rzucona o zie 
mię nie odniosła żadnych obrażeń. Ubranie na 
zabitym zostało zupełnie potargane, a z prawego 
ucha wypłynął wąski strumień krwi.

Za śwista.
—  Zmarli. W  Parani© zm arł w  45 r życ ia  

m an y ornitolog Tadeusz Chrostowski. Zm arły 
pozostav-ił publikacje naukowe z om ito logji w 
języku polskim, francuskim i angielskim.

— 5-krotne podwyższenie opłat pocztowych 
w Niemczech nastąpi z dhiem 1 lipca br. (Pat.)

— Polski trjum. śpiewaczy zagranicą. Towa­
rzystwo śpiewackie „H arfa " z Warszawy na mię­
dzynarodowym konkursie śpiewaczym, który od ­
był się dnia 3 czerwca w  Amsterdamie uzyskało 
uzyskało pierwszą nagrodę tj. złoty medal. Entu­
zjazm z jakim tłumie zebrana publiczność przyjmo­
wała śpiewaków polskich zamienił się w  owację 
na cześć Polski i obecnego na sali posła Rzpltej.

—  Kongres ochrony natury. W Paryżu od­
bywa się kongres Oichrony natury, w idoków  i 
piękności naturalnych fauny i flory, pod prze­
wodnictwem  dyrektora muzeum p. Margin. —  
W  kongresie biorą udział delegacje 12 krajów : 
Anglji, Polski, Belgji, Hiszpanji, Ameryki Holan- 
dji W ęgier, W łocn, Rosji, Szwaicarji, Czechosło­
wacji i Luksemburga.

—  Przeszło 60 mlljardów za gobeliny. 
Z Londvnu donoszą: John D R ock fe ller iun. syn 
amerykańskiego króla naftowego kupił za
1,100.000 dolarów (przeszło  60 m iljardów m k p ) 
słynną setrję gobelinów1 francuskich rodziny la 
Kochefoucalć. (to)

—  (B ) Wszystkim paskarzym do wiadomości
W edług najnowszej ceduły żywnościowej w Ber­
lin ie z  do. 2. bm. peny przedstawiają się na­
s tęp u ją c  : funt m asła 11.000 mk., margaryny! 
7.500 mk., tłuszczu 10.000 mk., cukier kartkovTy. 
funt 1.600 m t ,  funt kawy 20.000 mk., Iftc mleka 
734 mk, y łów k a  sałaty 250 mk. Cóż w y  na to 
panowie łupieżcy? Przecież marka niem. stoi 
obecnie o  J4 n iżej od polskiej no a L w ów  jest 
prawie 12 razy m niejszy od Berlina i ma ca­
ły tuzin m iast ludnych w pobliżu.

— Wiedeń pięć razy droższy niż Berlin. 
„Ri W . JpurnaL1 wykazuje, że pomirrio, iż  marka 
niemiecka przedstawia wartość o  10 .proc. niższą 
niż korona austrjacka, ceny artykułów  ży wności 
w e Wiedniu droższe są 5 'razy aniżeli w  Berli­
nie. (m )

Zabrania, oduryty I widowiska.
—  2 Polskiego Tow. Prawniczego. W  sobo­

tę dnia 9. bm). o gioaiz 6 ‘30 w ieczorem  odbędzie 
się zebranie dzionków  poi. tow. prawniczego 
w lokalu pr^.y ul/ M ick iew icza 6 a, 1. p., na któ- 
rem dr. Tadeusz Bigo w ygłos i referat: „O  pro­
jekcie ustawy o  zcalaniu gruntów".

— Towarzystwo miłośników języka polskie­
go. Posiedzenie Tow. odbędzie się 10. bm. w n ie­
dzielę, o gode. 12.Wpół., sala XIV., uniwersytet, 
ul. M ikołaja 4. Referat p. t . : „Dążenie odśrodke 
w e  i dośrodkowe w  języku " w ygłos i profesor 
uniwersytetu warszawskiego dr. W  Porzeziński.

—  Radio telegraf i Hadio-talefon We Lwoi 
wie, z demonstracjami aparatów i eksoerymen- ' 
tów radio-elektrycznych. Dwie. prelekcje na ten 
niezwykle interesujący, a rak m ało znany temat , 
odbędą się w poniedziałek: 11. bm,. i wtorek 12. ■ 
b. m. Prelekcje z  demonstracjam i i obrazami , 
świetlnymi,* Urządzone są  staraniem instytutu 
technologicznego w. żółte j sali ul. Boitrlarda 5. -f 
Prelegent inż. Edmund Libański. Początek o  ' 
godz. 7‘30 wieczorem'. Dochód na Pracownię ł 
radiotechniczną Instytutu Technologicznego. —  
Bilety wcześniej dc nabycia w  kancelarji Insty­
tutu (Bourlarda 5, II. p.j, o raz w dniu prelekcji 
przy kasie.

Ceny: krzesła w pierwszych rzędach po 1

5.000 mk., dalsze plo 3.000 mk. M iejsca stojące ' 
(ograniczona liczba) po 1.000 mk.

■ .1 ■■ — _ . — -------  - - - - -  ... , \

— ZAKŁ AD W YC H O W A W C ZO  - NAUKO­
M/Y (7  prawem publiczności) Dr. AD E LI K AF- > 
PO W N Y  W E  LW O W IE , Krasickich 18 A. — 
Egzamina wstępne no wszystkich klas gimm. żeń­
skiego I — VI. typu humanistycznego i neofau- ’ 
mamistycznego (bez łaciny). V II.— VIII. typu reał ■ ( 
uegc, do klas męskich I.— III. gimn. typu humain., 
do koedukacyjnej szkoły powszechnej, odbędą się 
w  dniach 20. 1 21. czerwca b. r. Zgłoszeniu przy j­
muje dyrekcja codziennie od 12— 1. 4136 ;

Zakład wychowawczo-naukowy S. S. Nazareta­
nek w e  Lw ow ie , ni. Unji lubelskiej 1. ‘ I. ogłaszc, że w p isy 
i egzamina wstępne do wszystkich klas gim nazjum  h n ir 
n istycznego i szkoły powszechnej odbędą się 25 i 26 czerwca, 1

—  Egzamina wstępne do I klasy Państw. Se nr. 
nauczyć, żeńskiego (zakład głów ny) oraz ao Państ 
Sem. Ochroniarskiego odbędzie się 23 bm. o godż 
8 rano. — Poaania o przyjęcie dc 2-Ietniego Serr. 
Ochroniarskiego. Ukończony 15 rok życia i uL : 
kończona 7 kl. szk powszechnej.

B A N K  D Y S K O N T O W Y  W E  LWOWJE  
przeniósł biura swoje do gmachu Towarzy­
stwa Kredytowego Ziemskiezo przj ulicy 

L E G I O N Ó  W  3, I. p. 4167>

Komunikaty.
25 locie maturzystów V. gimnazjum we Lwo­

wie (z r. 18y8) oddz. A, i B. odbędzie się w dn. 
8. i 9. września b. r. we Lwowie. Zgłoszenia 
wszystkich kolegów zt znanerai adresami także 
innych kolegów poza-lwowskich należy nadesłać 
najpóźniej do końca bm.pod adresem kol. M a - ' 
rjana Dziędzielewicza, sekretarza Politechniki < 
Lwowskiej. Za ściślejszy Komitet miejscowy Kaz. 
Orzechowski, prezes Okr. Urz. Ziemskiego, ’ 
M. Dziędzielewicz j. w., F. Malzańher, dyr. dep. > 
mag. Lwów, dr. Bronisław Geisi, adw. Lwów. ; 
Prosi się pisma polskie o łaskawi przedruko-y 
wanie tego komunikatu w kreniee. 1
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Zasilanie finansów miejskich.
Warszawa. (Telef.). Z powodu krytycznego 

stanu finansowiegio iniast. ministerjum skarbu n- 
dziela miastom znacznych kredytów na rachu­
nek dochodow, spodziewanych po uchwaleniu 
przez Sejm  ustawy o zasileniu finansów m ie j­
skich.

Akcja pomocy kredytowej dla miast prowa­
dzona jest za pośrednictwem banków kredytu 
komunalnego we wszystkich dzielnicach.

Do chwili obecnej da la  ona wyniki nastę­
pujące:

Bank kredytu komunalnego w W arszaw ie 
przyznał różnym  miastom 1,835 milj. mk

Zakrad Kredytowy miast małopolskich 5.115 
milj. mk

Bank komunalnych kas oszczędności w P o ­
znaniu 2,650 milj.

Krajowy Bank Pożyczkow y dla starostw kra­
jowych  puznańskiego i pomorskiego 1.560 milj.

Ponadto W arszawa otrzym ała 20.500 milj 
mkp. ! w tern 3 m iljardy [zaliczki na poczet udzia­
łu w podatku dochodowym).

N iezależn ie od tego ministerjum skarbu p rzy­
znaje samorządom pow iatowym  w M ałopolsce 
na ułatwienie odbudowy dróg zaliczki (na po­
czet dodatków pow iatowych do podatków) do 
wysokości 50 proc. spodziewanych z tego źródła 
wpływów . Ogólna suma udzielanych zaliczek w y ­
nosi dotychczas przeszło 1.600 m ilj. mk.

Przez szkło powiększające,
POD ZNAKIEM KWIATKÓW I FESTYNÓW.

Weszliśmy w okres, w którym codziennie 
mamy jakiś kwiatek (nb. papierowy), a co 
drugi dzień odbywa się festyn. Jesł to objaw  
bardzo pocieszający. Świadczy on o wzmagają­
cym się zmyśle społecznym i o gospodarności. 
Prz/tem ileż się przeżywa chwil wzruszających 
i podniecających.

Wychodzisz na miasto z rana i odrazu 
wczuć się możesz w położenie i stan psychi­
czny zająca, ściganego przez psy gończe. Z tą 
różnicą, że na ciebie dybią —  niewiasty, za­
lotnie się uśmiechające i pobrzękujące —  pardon, 
pieniądzmi papierowymi pobrzękiwać nie mo­
żna —  skarbonkami. Kroczysz tedy między 
chodnikami i ulicą, wprzód i w tył, na prawo 
i lewo jak ten kłapouch. któremu zgodnie 
odmówiono przymiotów rycerskich. Wyminąłeś, 
roztrąciłeś cztery prześladuwczynie, krok jeden 
a skryjesz się za zbawczym rogiem ulicy —  aż 
tu niebiański uśmiech, melodyjny głosik i roz­
koszne dotknięcie: „Pioszę na kółko głucho­
niemych miłośników W agnera”. PrzypinŁją ci 
kartkę (po ostatniej zwyżce papieru war­
tości —  200 marek) — wrzucasz królewskim  
gestem —  nie bez goryczy w  sercu — ostatnią 
zmiętoszoną stumarkówkę.

Zmęczony wchodzisz do kawiarni. Z l * ! 
Podwieczorek. Poczta, ioterja. Zaczepia cię zna­
joma niewiasta. „Popatrz się pan. Dostałam

kartkę. Niewiem co odpisać, a pan literat". 
Czytam „Podobają mi się blondynki takie 
jak ty. A  tobie jacy się podobają?" „Jabym 
odpisała: każdy fajny chłopiec, to mi się po­
doba" —  proponuje niewiasta po namyśle. 
Mnie przychodzi na myśl, że nigdy człowiekowi 
nie zbywa tak na dowcipie, jak wteuy, kiedy 
mu go najbardziej trzeba.

Wychodzę, filozofuję: W ydatk i: zużyty
papier, poplamione suknie, zniszczone obawie. 
Dochód: pól miljona marek. Czy nie trzebaby 
oglądnąć się za jakimś Grabskim, któryby 
budżet naszej dobroczynności doprowadził do 
równowagi ? —  Ale może w  budżecie są jakiejś 
pozycje dochodowe — ukryte?

Postanowiłem problem ten przesiudjować 
dokładniej w następną niedzielę na zabawie 
ogrodowej Bractwa lekkiej i łagodnej śmierci.

J. Ł.

Z sali koncertowe).
ADAM DIDUR. ^

Od szeregu lat w ielk i ten artysta oporowy 
zjeżdża  także do Lw ow a, aby wystąpić na estra­
dzie koncertowej, następnie i w teatrze. Potężny 
jego organ basowy z  dawnego swego blasku na­
dal jojzcize [zachował dużo światła, aby olśnić 
słuchacza i przyćm ić niejednego śpiewaka, m ie­
niącego się basistą. R. Didur jest przedewszyst- 
fcem znakomitym artystą operowym , gdzie do ­
skonała gra aktorska, wyraźna dykcja łączą się

Rnrjer etanom™.
Lwów, 6. czerwca.

4- Akcyjna spółka kartograficzna [ wydaw­
nicza Atłas we Lwowie odbyła w dniu 28 bm. 
Wauie Zgromadzenie, na którem Zarząd złożył 
sprawozdanie za pierwszy rok obrotowy tj. od 25 
października 1921 do 31 grudnia 1922. Z ogłoszo­
nego drukiem przez Spółkę sprawozdania w idzi­
my. że ta jetłyna w kraju instytucja kartografi­
czna rozwija się wspaniale. Aktywa przedstawiają 
wa-ifcość Mp. 303,300.751'85; czysty zysk po odpi­
saniu znacznych kwot na umorzenie nieruchomo­
ści, ruchomości i kosztów założenia Spółki v ynosi 
Mp 20,13/>.901'37, oo przy kapitale akc. Mkp. 
40,000.000 —  daje ponad 50 proc. czystego zysku. 
Walne Zgromadzenie po udzieleniu absolutorjum 
Radzie Nadzorczej i Dyrekcji uchwaliło po na- 
leżytem udotowamu funduszu rezerwowego w y­
dzielić 20 proc. na dywidendę; znaczną kwotę,, 
blo przeszło 37 pruć. czystego zysku tj. Mkp.
7,500.000 — postanowiono wypłacić na cele spo­
łeczne i dobroczynne do dyspozycji prezesa Rady 
Nadzorczej Spółki prof. dr. Romera. Jak się do­
wiedzieliśmy prof. dr- Romer przeznaczył: 3 milj. 
mk. na kuchnie bratniej Pomocy słuchaczów' U ni­
wersytetu J. R. i Politechniki po 1 miljonie mk) 
na ttn sam cel w  Warszawie za pośrednictwem 
dyr. dra Piątka i w Poznaniu na ręce rektora 
uniwersytetu poznańskiego. Po 1 miljonie mkp. 
na wyższy szkołę dla handlu zagranicznego we 
Lwowie i na fundusz stypendyjny im prof. Ro­
mera dla studentów geografów tudzież mk. 500 
tyrs. dla niezamożnych uczniów Akadem ji han­
dlów aj we Lwowie.

4 4- Sprawa nieopażniania wypłat. Dla unik­
nięcia opóźnień w  uskutecznianiu wypłat bedją- 
pych (konsekwencją obowiązującego obecnie rzą- 
tdowego systemu kasowego, polegającego na o- 
Ewieriniu ścisłe cyfrowb o'Kreślonych kredytów, 
Ministerjlim skarbu zarządziło by niektóre pozy­
cje budżet dotyczące wydatków osobowych' w y­
płacane były bezwzględu na stan kredytu. Do po­
zycji takich zaliczono, dodatki drożyzn i ane dla u- 
rzętfruków, djety posłów i senatorów, uposażenie 
nauczycieli, dotacje duchowieństwa, wynagrodze­
nie personelu lekarskiego ‘kontraloowegu i zasił­
ki na opłaty szkolne. (A W .) '

- f  Ceny ropy naffawej. Dyrekcja Państwowych 
Zakl. (naft. we Lwowie ogłasza, ze na podstawie 
wzajemnego porozumienia się przedstawi' ieli Pań­
stwowych Zakładów Naftowych z bruttowcarni na 
konferencji odbytej dn. 5 czerwca br. w biurach 
Gł. Dyrekcji Państw. Zakładów Naftowych we 
Lwowie, ustalono następujące ceny ropy nettowej 
za 1 kg loco zbiorniki Towarzystw Magazynowo- 
Tłoczniowych, względnie stacja nadawcza, za mie­
siąc [maj b. ir.

Ropa marki: Borysław 725 ink Popiele 725 
mk, Schodnica i W ierzchnia Mraźuica 900 mk, 
Urycz 900 mk, Ryprie 800 mk, Słoboda Rungurska 
725 mk, Kosmacz 625 mk, Opaka 725 mk, Paszowa 
745 bitków 1400 mk, Pasieczna 1400 mk, Ropienka 
dolna 725 mk, Strzelbice 725 ,mk, Rajskie 760 mk, 
Harklowa silnie benzynowana 779 mk, mniej benz. 
Ropita 725 mk, Kryg zielona 745 mk, czarna 725 
mk, Szymbark 760 mk, Krosno, wolna od parafiny 
770 mk, parafinowana 725 mk, Krościenko, wolna 
od paraf. 770 mk, par minowana 725 mk, Zmienni- 
ca-Turzepole 725 mk, Wulką 780 mk, Iwonicz 
780 mk, W ęgłówka 780 mk. Równe-Rogi wo 1- 
iiH od paraf. 760 mk, parafinowana 725 mk. Ry­

manów 725 mk, Wańloowa 735 mk, Potok 1250 
mk, Ropienka ad Dukla 770 mk, Grabowmica- 
Humniska 1000 mk, Lipmki-Rużyca ;950 /mk,.»iLi- 
pinki -Grabownica 930 mk, Libusza 725 mk, K lim ­
kówka 850 mk, Zagórz 850 mk, Klęczany 1800 mk, 
Stara W ieś 180C mk.

+  liranica cJna między Kłajpedą a Litwą 
została ostatecznie zniesiona.

Litewskie Towarzystwo żeglugi morskiej po­
dejm ie w najbliższym czasie regularny ruch okrę­
towy między Kłaipecą, Gdańskiem, Rygą i Rew- 
lem. (Pat.)

G - Ł e ł d a .

4- G iełda lwowska. W aluty silnie zw yżkow e. 
G iełda efektów  nieczynna. Dolary awansowały, 
do 59500. N. Jork 59800 condyn osiągnął kurs 
275.500. W iedeń przy końcu 0(84. Belgju 3300. 
Praga 1765— 1780 Korony ciz. 1750. Holandja 
22800. Branki szw . 10600— 10700. L iry  2700. 
Zurych 10650— 10800. Berlin słabszy 0‘84i/2. —  
Tendencja w  "walutach wybitnie zw yżkow a. Uspo­
sobienie dość ożyw ione.

-j- Giełda zdboiowa nielicznie odwiedzana — 
ogólny ohrol okołó 50 ton, zainteresowanie w y­
łącznie w życie, pozatem zastój. Tendencja utrzy­
mana, usposobienie bez ochoty. — Żyto Małopol­
skie 111— 11,3000 Mk.

-(- Akcje Igiełtóy krakowskiej. Pol. Tow. h. 
UjCDOO ■— Zieleniewsk-' 320000 — Cegielski 45000 
Warsz. spół. bud par. 80000 — Górka 2800C0' — 
Siersza górnicza 210000 — Tepćge 'WiflO - Pol. 
nafta 25000 — Choaorów cuk. 130000 — S: .rs a 
elektr. 25000 — Ćmielów 5500U —

Kursa g iełdy lw ow sk iej.
Ż =  żądają, T =  transaKcje. Zresztą: płarą

A ) Akc. Bank. 5
czerwca B) Akc. przem. 5

czerwca

Akc. Związk. . 8000 Górka . . . 350000
Dyskon^I/w. . — Oikos . . , T 78000
Handl. Pozn. .' 100000 Parowozy . . T  79000
Hipoi. akc. . , T 13700 Patrja . . . 32000
Hipot. zemel. , 1000 Pezet . . . T 11250
Małopolski . . 21000 Pocisk T  34000
Powszechny 12000 Pol. Glob . . 4500
Przemysłowy . T 13700 Pol. Nafta . T  20000
Ziemski kred. T  12500 Pol. Tow. Bud. 27000
B) Akc. przem. Pol. Tow. H. . 9500
Browar I.wow. T 170000 Rakszawa . T 100000
Chodorów . T 127000 Siersza et. T .22000
Karp alit . . 3yoCo Gór. Siersza . T 182500
Ćmielów . . 47000 Tepege . . . 150000
Portland z S. . — Tespy sól pot. T 176000
Galieia . . . 2,200.000 Zieleniawskl . T  325000
Gafota ez . . TliOOO Zeglnga poi. . 5500

Kursa walut 
Kurjer 

Lwowski
Lwów — dnia 6 czerwca 1922 Warszawa 

dnia 6 czerwca
Kraków 

dnia 6 VI.
Zurych 

dnia 6 VI.
Berlin 

dnia 5 VL

.. Nr. 133 Gotówka Dewizy D e w i z y

100 Mk. poi. -1 0 0 — - 1 0 0 - — 100— 100 0-00-98 5000
1 funt ang. 273000-275000 274000-276000 267700■•275000 273000—278000 25 CO 284287-00
100 frs franc. 373000—377000 373000— 377000 373200-382500 385000— 388000 36-00 40190-00
100 ir. Szwaj. 1065000— 1075000 1065000-1075000 1055O00-1065000 107500-108000 10000 114060-00
100 frc. belg. 327000 -  330000 328500 —331500 328400-335000 305000— 305000 28-60 3466000
100 K czesk. 174000-176000 175500— 178500 174000-176500 177600-178000 10-60 1925-00
100 K węg. 1220-1240 1230 1250 _•— 950-1050 -•10 11-87
100 K austr. 83 -85 8 3 -85 77 -79 84 -85 — •0078 92 91
100 M niem. 080=08o 081-087 079-081 082- 085 0-00-76 100--
1 Dolar am. 59000-59500 59250 -5975R 57500— 58500 56930-56930 5-54 6234300
100 L ir wł. -6r̂ w0 27150 269000—272001 273000— 273000 26250— 26250 25-05 ■ 2892 00
100 Lei rum. 30000-31000 30000— 31000 —•— 000— 000 z 42 94-65
1 gu Id. hol. 16000-16200 22700-22900 20700-21100 22700-22700 217 40 243390 00
100 K norw. —■— P 33500-34000 —■— — 98-25 10349-00
100 Kduńsk. _•— 58000-62000 —•— — 102-75 11396-00
100 K szw. — —~ 14200 1655850

UW AG A „P *  i :r «e _  kur a pop: zedrn ., ostatnio notowane
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N s ^ e s ł n n e

F .  K n a u e r  i  S y n  l i f t ;  d  H m  /.
Poleca się P. T. Szanownej PuDliezności po zniżonych eenaeh : wełny kostjnm owe, 
m arkizety, zefiry, woale, lewantyny, płó  cienka, szyfony, płótna czysto ln iane, 
chusteczki, eponge, satyny, drelieLy, tlr<»uki, chodniki, kapy na łóżka, bielizna  
dAEDsna i m ęska, pończochy, skarpęSki, koce, materace, Kołdry w  w ielkim  wyborze,

jak  również przyjmuje się do przeróbki. 1877

/ \ ł | ¥ T W » T ¥ | ^  najlepszych fabryk zagranicznych i krajowych poleca

U  P  U  W 1 J Ł  HTMSRYK P O S T ,  L w l w  P a ń s k a  7 .
Dla P. T. Urzędników (czek) 5*/, opust od cen wystawowyuh.

*  kuhsztem śpiewackim' w1 całosc artystycznie 
wyso je zaokrągloną. Kto chce ocenić zalety ar­
tystyczne p;. Didara, powinien go słyszeć ze sce­
ny, gdzie słucnacz znajdzie bardzo dużo szcze­
gó łów  inceiresnjących i uznania godnych. Nawet 
na estradzie p, Didur czuje się po części akto- 
mm i stąd pochodzi ow a  żyw a  gestykulacja 
przy interpretacji ar,] operowych. Zw łaszcza re­
pertuar w łoskich oper m a w  tym  artyście św iet­
nego wykonawcę, -choć nie brak i takich, co 
koniecznie chcą w  nim’ słyszeć interpretatora 
w agnerowstiego. Grd.

t

Brzuchowice.
(a) Wieńcem lasów sosnowych i świer­

kowych otoczona niewielka miejscowość pod- 
lwowska Brzuchowice, już na szereg lat przed 
wojną, była bardzo miłem letniskiem dla tych 
przeważnie, który związani interesami z mia­
stem, nie mogli wyjeżdżać w dalsze strony, 
lub zagianicę wywozić grosz. W ybudowano tu 
szereg pięknych willi, na piask ich założono 
z mozołem ogrody warzywne i sady. Zdawało 
się, że rozwój Brzuchowic będzie juZ nie­
powstrzymany, że letnisko przybierać będzie 
z każdym rokiem wygląd eoraz baidziej euro­
pejski. Tymczasem przyszła wojna. Już inwazja 
rosyjska pozostawiła w  Brzuchowicach wielkie 
ślady wandalskiego zniszczenia, a druga, bar­
dziej dzika od pierwszej, inwazja ukraińska 
dokonała reszty. W  gruzach znalazło się mnó­
stwo budynków, zrabowano całe urządzenia 
wewnętrzne, zniszczono ogrody i sady. Rychła 
odbudowa w dzisiejszych ciężkich warunkach 
przez jednostki byłaby trudna, to też liczne 
grono ludzi miłujących to letnisko zawiązało 
spółkę pt. „Brzuchowice*, której eelem jest 
jaknajrychlejsza rozbndowa Brzuchowic, zapro­
wadzenie własnego świa tła elektrycznego, ka­
nalizacji i wielu innych urządzeń hygjeni- 
cznych, a także tramwaju elektrycznego zc 
Lwowa. Niedługo istniejąca la spółka zdołała 
już zrealizować kilka przedsiębiorstw, które 
świadczą, że i dalsze przedsięwzięcia przy 
takiej energji doczekają się pomyślnego kuńcd. 
Założono dwa przedsiębiorstwa przemysłowe, 
mianowicie betomarnię i tartak, które pro­
dukcją swoją mają dostarczać funduszów na 
budowę domu zdrojowego, willi itp. W  tym 
samym celu założono park w pobliżu dworca, 
są w nim rozmaite urządzenia rozrywkowe, 
a przedewszystkiem, co podkreślić należy, utrzy­
many tu jest wzorowy porządek. W  czasie 
gorąca, wielkie usługi odaadzą letnikom kąpiele 
stawowe, urządzone z komfortem i plażą do 
kąpieli słonecznych.

Ubiegłej niedzieli odbyło się uroczyste 
otwarcie sezonu w  uzdrowisku Brzuchowice 
i poświęcenie wymienionych wyżej zakładów 
klimatycznycn i przemysłowych spółki ,  Brzu­
chowice". W  uroczystości tej wzięło udział 
liczne grono gości, wśród nich reprezentanci 
prasy. Dyrektor inż. Hartel powitał gości imie­
niem spółki i przedstawił dotychczasowe wy­
niki pracy, poczem ks. proboszcz Urbański 
poświęcił najpierw fabrykę wyrobów cemen­
towych, potem kolejno inne przedsiębiorstwa, 
roście mieli sposobność przyglądnąć się wszyst­
kiemu i nabrać przekonania, że zarząd spółki 
Pojmuje pracę na serjo.

W  kasynie założonem przez spółkę, podej­
mowano gości obiadem. Przemawiali tu na temat 
Rozwoju Brzuchowic i toastowali na cześć fjfa- 
**wników: ks. prob. Urbański, prezes Rady

nadz. spółki, prez m. Neuman, prezes kolei 
Barwicz, starosta powiatu lwowskiego Źeleski. 
rejent Limanowski, dyrektor „Oikoso" Csala, 
dyr. spółki inż. Paykart i inż. Słuszkiewicz,

Z sądu wojskowego we Lwowie.
FASZYSTOWSKIE NASTROJE W  STRYJU.

(a ) Drugi dźień rozprawy przeciw por. Ro­
manowi hamanowi, zajęły zeznania dalszych świad 
a ó w  oficerów i zumiej 53 p p , głównie na fak- 
ta rzekomego szerzenia wśród' nich agitacji po li­
tycznej ze strony, oskarżonego. W  czasie pogada­
nek koleżeńskich między oficerami na temat aktu­
alnych spraw natury politycznej i poglądów na 
stronnicowa polityczne, oskarżony z zupelnem za­
ufaniem wypuwiedział swoje sympatje dla stron­
nictwa ludowego, które zresztą i u innych ofice- 
eerów istniały Oczywiście pogadanki te kończyłjy 
się niejednokrotnie obopólnym wypowiedzeniem — 
{konkretnych wniosków i zapairjwań. Żołnierzy 
traktował oskarżony poza służbą jako obywatel 
obywateli i w pogawędkach zachęca! ich głównie 
dlc otaczania szacunkiem Naczelnego wodza zwa­
nego popularnie „dżudkiejn"- 
I W  wczorajszych zeznaniach świadków poga­
wędki twyżej wymienione stanowiły materjał ob­
ciążający, na którym już poprzednio oparto akt 
oskarżenia.
\ Rozprawa me została wczoraj zakończona, a l­
bowiem nie zjaw ił się jedfen z głównych świadków 
posł Bryl, a nadto prokurator zażądał wezwania 
ha rozprawę jeszcze kilku świadków. 'W obec te­
go v,ry»unaiT przerwał rozpraWę do 1 6  bhr.
( . Zeznaniom świadków przysłuchiwał się wczo­
raj pirnie dowódca 53 pp pułk. Golechowski I  
jego żaitępoa opułk. Kkotzefc.

Pouczenie dla popisow. roczników
19(J2, 1899. 1900 i 1901.

którzy winni jawić sie przed' komisją przeglądową 
w  realności przy ul. Sykstuskiej 1. 39 A  parter 
(njuskie semiiiarjurr. duchowne) w  czasie od 11 
czerwca b. r. do 11 lipca 1923 włącznie. Popisowi 
^biegający się o odroczenia, winni przynieść ze 
sot ą w  dhiu przeglądu podania z przepisanymi 
załącznikom’ —  a to.
» z art. 61 (jedyni żywiciele) wyciąg familijny, 
świadectwo ubos,twa stwierdzone przez Komisarjat, 
wyciąg hipoteczny (o  ile są pos:adr.czajm -real­
ności lub gruntu (świadectwa lekarskie żeńskich 
cziodków rodziny w  wieku od 18— 55 roku w y­
stawione przez fizyka miejskiego na polecenie deo. 
IV  Magistrat!, (męscy członkowie rodziny w  w ie­
ku1 od 18 -60 roku — wimr jawić się do zbada­
nia pirzy komisji przeglądowej.

z art. 64 (uczniowie i studenci) poświad­
czenia na przepasanych wzorach 'dyrekcji odnoś­
nych szkół, względnie odnośnych dziekanatów w yż­
szych uczelni.

z aft. 68 (kapłani i zakonnicy), pierwsi po­
świadczenie konsystorza, że posiadają święcenia 
kapłańskie, drudzy poświadczenie przełożonych — 
klasztor iw  — 'że są zakonnikami

z art. 70 (nauczyciele) poświadczenie prze- 
Joiżonyeh Inspektoratów s/kolnych, że są czyn- 
nyimi nauczycielami.

Ubiegający się o prawe służby jednorocznej 
Winni dołączyć-do -podań:

a) metrykę urodzenia, b ) świadectwo moral­
ności i c) świadectwo szkolne uprawniające do 
jodhocznej służby.

?  Biefe powyższych załączników podania o Ult 
g i —  względnie odroczenie z przeglądu nie będą* 
Jmogły być bezwarunkowo pazez komisję pi/egfą- 
dow-ą mea ytorycznie rozpatrywane.
I Paciania jakotdż załączniki podlegają przepi­
sanej opłacie stemplowej.

Newe książki i pisma.
ZfGM. FREUD, O WARZENIU SEFWiEW.

(tł. Beata Bank, Eolska Bibh Esychoanal. tom’.
I. szw. fr  2‘50).

Nasza „m łodość11 kulturaliia, jeszCze n ie­
stety trwająca, sprawia, że wiadomości o teo- 
rjac-h naukowych d-H iodzą  nas po w ielu dopie­
ro latach. Po-czątki Iziałalncsc: Freuda sięga,ą 
schyłku wieku X IX . Dzisiaj jest ion wodzem  w ie l­
kiej szkoły psychjatryczUej i psychologicznej. 
Wspomnia.u w  nagłówku dzieło  („ iib e r den 
Traum ") stanowi skrót własnej genjalnej pracy 
Freuda noszącej tytuł „Dre Traumleutung“. Ó- 
na to  wiąaz z  „Śtudien iiber Hysterie11 jest pod­
s ta w o w i klasyczną lekturą dla osób', studiują­
cych teorję psychoanalityczną. Należy spodzie­
wać się, że Pol. Bibl. Esychoanal. w  dalszych 
tomach przyniesie przekład fundamentalnych 
rozpraw Freuda. Tłum aczona przez p Bank 
książka oraz dawniejsze przekłady dr. Jekelsa 
(„W yk ład y  o psychoanalizie11 i „Psychopato log ji’ 
życia  rodziennego“ ) mlogą już w ytw orzyć w  u- 
m yśle -czytelnika elementarne zrozumienie m eto­
dy i tw ierdzeń genjalnego psychiatry. Czytanie 
tych rzeczy trzeba zalecić zarówno lekarzom 
psychologom, jak i krytykom literackim’ — p rzy­
stosowany bowiem i  Zm odyfikowany freadyzm' 
(jednostronność spowodował zawód twórm —- 
badacza chorób nerw ow ych !) może odkryć i na­
ukowo wreszei-Oi wyjaśnić tajemnice „bosk ie11 
psychólogji artystycznej. —  Dotyczy ta nadzieja 
zw łaszcza  teorji mechanizmu sennych zjaw-, u- 
jętej wyczerpującą i  Wspaniaią analizą w  „ W y ­
kładzie m arzenia sennego11. Czekamy w ięc ua 
przekłau tego dzieła. Z. A.

S P O R T ,
Rozłam w czeskim sporcie piłki nożnej.

Na skutek niejasnego stanowiska czeskiego 
związku piłki nożnej w sprewach dotyczących 
czystości amatorstwa, utworzyło 8 podokręgów 
nową centralną organizację sportu piłki nożnej, 
przyczem podległym klubom wydano zakaz 
rozgrywania zawodów z drużynami „SvazuJ.

Igrzyska w Eoteborgu a Węgrzy. Węgierscy 
atlec wezmą udział w  igizyskach w Góieborgu, 
a w poszczególnych konkurencjach wystąpią 
Gero (100 i 200 m), Filotas (490 m), Muskat 
(110 m ) z płotkami), Beicy (1000 m), Nagy 
(3000 m), Rallagy (skok w  dal), Mnskat (skok 
wzwyż), Beriaian (skok o tyczce), Szues (dysk), 
Noszahegy (oszczep).

Przy tej sposobności poświęcam krótkie 
wspomnienie (oby nie pozgonne) zamiarówi wy­
słania i polskiej reprezentacji lekkoatletycznej 
do Góteborgu, którą to sprawą zajął się przed 
miesiącem P. Z. L. A.

Warszawianka-Legja 2 .1 (2 :0). Match o 
mistrzostwo Warszawskiego O. Z. P. N., przy­
niósł po grze brułalnej obustronnie zasłużona 
zresztą zwycięstwo Warszwiance.

Criqui—Kilban. W  walce bokserskiej O 
mistrzostwo świata lekkiej wagi dokonał Criqui 
(Francja) Kiłbana knochoutem w szóstej rundzie. 
Match odbył się w Nowym Yorku.

Derby wiedeńskie zakończyło - się nie­
spodzianką. Zwycięzcą był .,Ritsay“ (jeździec 
Nagy), właściciel Apponyi. Totalizator płacił 
781 za 100. fT

Folside Tow. Tatrzańskie, widział lwowski u-
trządza w  dniach od 8 do 10 'hm wycieczkę na 
Gorgan Hem ski (1589) z wyi ścieni z ”2akii w dć- 
linie Swicy. Wyjazd zh Lwowa w pśątek 8 bm 
o godz. 7‘25 -rano. Powrót w niedzielę o gooz 
22'0b. W  wycirozoe (noga hrać udział członko­
w i  i uczestnicy Tow. Zgłoszenia i informacje 
w sklepie Krawjański— CzołOwski, pi. Matjacki, 
najpóźniej do czwartku godz 12 w poł.
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„ K U R J E R A  LWOWSKIEGO"
Prosimy uprzejmie o jak najrych- 
— lejsze nadesłanie prenumeraty —

na czerwiec
wraz z ewent. z a le g ło ś c ią , celem  ure­
gulow ania nakładu. —  W ypłata kwot 
w p łacon ych  na czeki P ocztow ej Kasy 
Oszczędn. następuje po upływie 8 do 
10  dni, z tego pow odu najrychlejsza  
w ysyłka p renum eraty jest w skazaną  
w irteresie  Szan. P ren u m eratoró w ,

Na czekach lub przekazach wymie­
nić należy, na jaki cel służyć ma 
nadesłana kwota, p ren um erata, o g ło ­

szenie, składki.
Cena pojedynczego num eru 6 0 0  m.

Cena prenumeraty wynosi 
o d  1 - g o  c s e m c a :

We uwowie miesięcznie do 
odbierania w administracji 
„Kurjeia Lwowskiego" . . 13.500 m. 

W e Lwowie z odnoszeniem do
dom u ................................... 15.000 m.

Z przesyłką pocztową w całej
P o l s c e ............................... 15.000 m.

Za granicą miesięcznie . 20.000 m

&
f f t b a  n L  frezarki, gwinciarki, piły 
A  L  .Ł 5 1  l i n  taśmowe poleca ze składu 
pu cenach fabrycznych „Be-te-ha“ Jeneralaa 
Reprezentacja Koncernu Tow. Akc ERNEST 
KRAUSE i Ska we Lwowie ul. Gródecka 2. b

1369

KONKURS.
Prywatne Polskie gimnazjum w Przemyśla­

nach ro-pisuje konkurs na posadę

p o lo n is ty , f i lo lo g a ,  g e rm a n is ty ,  
m a te m a ty k i, p r^ y e o d a ik a , h is to ­
r y k a , ję z y k a  f r a n e b s k ie g o ,  rn- 
s k ie g o , r y s u n k ó w , g im n a s ty k i  
w e g z a m in e m  p a ń s tw ,  ś p ie w u ,  

r o b ó t  rę c zn y c h , m u z y H .

Pierwszeństwo mają siły ukwalifikowaue. 
W arunki wedle umowy, mieszkanie za­

pewnione.
Podania udokumentowane z żvciorysem 
wnosić do Dyrekcji gimnazjum w Prze- 
4161 myślanach,

t a a

WAFLE! WAFLE!
poleca P. T. Cukiernikom i Kupcom

O  mm a PIERWSZA KRAKOWSKA
Chi R J  w y t w ó r n i a  w a f l :

K raków , Zw ierzya iecka  6. Tel. 2183.
Przyjm u jem y zam ówienia na w a fle  z firm ą odbiorcy. Na 

żądanie przeuk aaamy oferty. 4116

WAFLE! fasOHOWe WAFLE!
Poważna firma

poszukuje generalnego 
zastępstwa raiinerji uaity

na Czechosłowację.
W łasne rezerw oary i park oeczkow y w  Pradze i na 

prow incji, w  posiadaniu firm y. 1378 

Łask. oterty p od : „Volle Ba*ikgarantie 3127.
do Biura Ogłoszeń l'iras, Praha, Jindrisska 18.

Pamiętniki J. L  Janowskiego. 
o powstaniu styczniowem f

Staraniem Kom itetu Jubileuszowego ob­
chodu 50 i t>0 roczn icy uowstania 
—  -  1865 r. we Lw ow ie  w yszły  — —

J .  £ L .  J a n o w s k i e g o
b. członka i sekretarza Rządu Narodowe­
go w powstaniu 1863-1864 r. pomnikowe.

UD U

Tom  I. (styczeń-m aj 1863 r.j. Lwów , 1933 
wydane z zasiłku W ydziału Nauki Mi­
nistra W. K. i O. P. —  Do nabycia 
w  Tow arzystw ie  Szkoły ludowej we 
Lw ow ie, ul, Fredry 3, i w e  WSZyst- 
kico księgarniach w całej Polsce-

TOKARNIE
różnej w ielkości, s.rugarki, prasy, 
w iertark i, heblarki po cenach kon­

kurencyjnych. 4166 
„P ILO T", Lwów, Batorego 4.

snu

Dom pierwszorzędny
w najgłówniejszej ulicy Torunia, dawniejszy 
bazar mod, składający się z wolnych ubi­
kacji i nadkompl. eleg. urządzenia, natycb- . 
miast na sprzedaż. Zgłoszenia uprasza sięsj 
do skrzynki pocztowej 3. Toruń, Pomorze.

P^TBLMTTTTPRA U L T R A  M A R Y N A  
jest najlepszą i najwydatniejszą farbą do 
bielizny, wapna i dla żelów malarskich

7 F A B R Y K I U L T R A M A R Y N Y  1S80
O H .  P E R L M U T T E K
Lwów i w Zniesienia i.  Lwowa. Biuro: ni. Słoneczna 26.

KILIMY G I I N I A Ń S K I E
w wielkim wyborze po cenach fabryczr.ych 

polecają

B r a c i a  H e g e d flss
Lwów, ul. KoDernika 23. 4168

F ilie : u l. Kętrzyńskiego U . Kraków, Szlak61.

Miejska Tasa Oszem, we Lwoufie
uf. t f f t ło w a  9 . (d o m  w ła s n y )

Telefon Nr. 275. Konto Poczt. Kasy Oszczędn 59914.

f f l P  l U f  OUfątf 1 IM tó lilii ilOlftll PSU
w e d fu ą  k u rs u  k o n ń r f  z lo to w y c h , 4157

Za wkładki i ich oprocentowanie ręczy Gmina m. Lwowa.

Czas odnowić
przedpłatę.

Posady i prace.
s t e n o t y p is t a  z kursem ma- 

szynowym  i rachunkowo 
ścią państwową poszukuje po­
sady. Zgłoszenia: Z. E. fcawo- 
czne. 4151

B'uro Niemczynowskiej, 
l w ó w  plac Akademicki 3,

poleca kilka francuzek, w sze l­
kie siły nauczycielskie, o fic ja­
listów  gospodarczych, służbę 
każdej kategorji. 4169

Różne.

tannsiat Jestem barn w
J Krynicy, p-oszę o list, 
sprawa waż.na. — Dawny 
Kazik. 4118

§)f6 lat istn iejąca pracownia 
tapicersko-dekoracyjna 

A lojzego Tom aszewskiego Osso­
lińskich 9. poleca się do 
wszelk ich  reperacji m ebli po 
najprzystępniejszych cenach.

4140

pierwszorzędne siły wy- 
r  konują masaże tw arzy  w  
„KOSM EO-, M ikołaja 7.

4157

Ufdowa, w łaścicielka real- 
*® nośc> na rządow ym  sta­

nowisku, naw iąże korespon­
dencję w  celu m atrym onial­
nym  ty lko  z praw nik iem  w 
w ieku od 40—-45 lat kato li­
kiem Polakiem , uzdoln ionym  
i uprawnionym  do prowadzę 
nia kancelarji adwokackiej. 
L is ty  do 15. czerwca pod 
„Adw okat*, Sambor —  poste- 
restante 4160

a

Kupno i sprzedaż.

Sprzedam łóżko  mosiężne, 
®  meble klubowe, materace 
rozharowe, szafy, otomany 
kanapki składane, biurka 
damskie, garn itur B ider Majer, 
maszynę do szycia, różne 
mebie, obrazy. Tom aszewski, 
Ossolińskich 9. 4159

Baczność P. T . Pan ie :
Tylko  w  pracowni Bole­

sława Zawiskiego, św. Zofji 
II)., wykonane solidnie pła 
szcze, suknie, kostjum y po 
najn iższych cenach. 4JB

Każdy, komu zależy na zwycięstwie idei ludo­
wej powinien prenume­
rować i rozpowszech- 
niać wśród swoich zna- ■  9

redaktor naczelny poseł JAN DĄBSKi
Prenum eratę w  kw ocie 3.000 iiikp. do końca b. r.

przyjm uje Adm inistracja „ P O L IT Y K I " ,  W a r S z a w t

ul. Świętokrzyska 17.
Prenum eratę wpłacać możnn w e wszystkich urzg- 
dacn pocztowych  na konto czekowe P.K.O. nr. 5140

Now i prenum eratorzy otrzym ują bez jak ie jko lw iek  
dopłaty wszystkie numery poprzednie.

U V7AGA I Ukazał się 5-ty i 6-ty numer „P O L IT Y K I* .

W y c h o d z i  od 41 iat, 
rozpowszechniony w 
najszerszych w a r s t ­
w a c h  społeczeństwa 
w k r a j u  i zagranicę, 
 nadaje s i ę -------

Przy większych zamó 
wienia^h stosowny ra 
bat. Na żądanie koszto­
rysy. Zamówieuianajle- 
piej wprost do admin.
„Kurjera Lwowskiego"
Lwów Chorązczyzna 26

Ceny ogłoszeń uwidocznione w nagłówku

„Kurjera L w o w s k i e g o "
Orufcftih A. B o l f a u s ,  Lwów  S ykstiika  19. .Odpowiedzialny redaktor .Tadeusz Stroiński.


